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Krwawo odparły 


Energiczne zabiegi mocarstw w kierunku zlikwidowania konfliktu 
Solidarna akcja 


4 wielkich państw europejskich 


LONDYN, 3 H. Dziś o godz. 
3 rano (według czasu miejsco- 
wego) zauważono w Szanghaju 

przygotowania japońskie do 
ataku. 

Ciężkie działa okrętowe roz- 
poczęły bombardowanie dziel- 
nic, leżących na południo - 
wschód od dworca kolejowego 
oraz dzielnicy Sze - Pei. 

Bomhardowanie trwało da 

godz. 8 rano, 

Zupełnie nieoczekiwanie ze 
strony chińskiej zaczęła odpo- 
wiadać ciężka artylerja. Ogień 
był niezwykle precyzyjny, a po 
ciski padają tak gęsto na pozy- 
cje japońskie, że nawet 
budynek główny kwatery został 

doszczętnie rozbity. 

Jedn.-ześnie chiński “ort 
Wu- Song, ewakuowany i po- 
nownie zajęty przez chińczy- 
ków. zaczął 
ostrzeliwać marynarzy  japoń- 

skich, lądujących w porcie. 

Na ogień z fortu Wu - Song 
odpowiadały ciężkie działa sze- 
ściu okrętów japońskich. Poje- 
dynek artylerji trwał do godz. 
10 rano. Straty z obu stron są 
znaczne. 

O godz. 1 rano (czas miejsco 
wy) 

wojska japońskie ruszyły do 
ataku na niezajętą część gziel- 

nicy Sze - Pei, 

Był to atak planowany na 
wielką skalę. Jednakże nie przy 
nióst niemal Żadnych sukce- 
sów, gdyż wojska chińskie sta- 
wiły zaciekły opór. Japończycy 
doszli zaledwie do przedmieścia 
Hong - Kiu. 

Szturm na Sze - Pei załamał się 

w ogniu artylerji chińskiej. 


Studenci na froncie 


LONDYN, 3 II. Atak japoń- 
ski na pozycje chińskie pod 
Szanghaiem zakończył się po- 
rażką. Ghińczycy bronili się z 
niespotykanym dotychczas upo 
rem, ponosząc wielkie straty, 
ruszyli ławą na pozycje japoń- 
skie i ostatecznie 
udało im się opanować zdobytą 
uprzednio przez japończyków 

część dzielnicy Sze - Pei, 
a nawet dworzec kolejowy, któ 
ry kilkakrotnie przechodził z 
rąk do rąk. Wynikały częste 
spotkania na bagnety. 

Niespodzianką dla japończy* 
ków było stwierdzenie ohecno- 
ści na fioncie 

kilku puików studentów z 

Nankinu. - 

Pozatem ustalono, że chińczy 
cy otrzymali w ciągu dnia 
wczorajszego wielkie posiłki 7 
głębi kraju, które byty 

przeoczone przez wywiad ja- 

poński. 

Okolice głównej kwąry ja 
pońskiej były poddane tak 


gwałtownemu bombardowaniu 

przez awtylerję chińską, że 

wszystkie domy są obrócone w 

perzynę. Kilka ulie przestało 
istnieć. 

Gmach kwatery japońskiej 
jest zrównany z ziemią. 

Niepowodzenie japońskie jest 
tem dotkliwsze, że 
planowany atak mia; przy- 
nieść chińczykom ostateczną 

klęskę. 

Główna kwatera japońska za 
mierzała rozegrać decydującą 
bitwę przed przybyciem wojen 
nych okrętów amerykańskich, 
które wyruszyły z Manilli na 
Filipinach. 

Według wiadomości, pocho- 
dzących z”pewnego źródła, 
na czele wojsk chińskich stoi 

marsz, Czang - Kai - Szek. 

W odpieraniu ataku japoń- 
skiego brały udział cztery puł- 
ki ochotnicze, sformowane z 
młodzieży akademickiej. 
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Mapka orjentacyjna pofudnio* 
wego wybrzeża Chin. 
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W stosunku mocarstw euro-,sadzoną byłaby przez 


pejskich do zatargu zbrojnego 
na Dalekim Wschodzie zaszedł 
znamienny fakt. Na żądanie 
Wielkiej Brytanji zwołano zu» 
pełnie niespodziewanie posie- 
dzenie rady ligi. Przedstawiciel 
Anglji odczytał _ dekarację, 
stwierdzającą, że rządy Wiel- 
kiej Brytanji i St Zjednoczo- 
nych poleciły swym amhasadn- 
rom w Tokio i Nankinie wez- 
wać oba rządy: 

1) do zaprzestania aktów 
gwałłu i przygotowań kroków 
wojennych; 

2) do utworzenia w Szangha- 
łu strefy neutralnej, która ob- 


Odrzucona nota 
Japonia Kkonfynuuje okupo- 
wanie ieremów chińskich 


LONDYN, 3 II‘ (Tel. wł. 


„Głosu Porannego"). 


Odpowiedź Japonji równa się właściwie całkowitemu odrzuceniu noty czterech wiel- 
kich mocarstw. Wprawdzie ODRZUCONO TYLKO PUNKTY 2-gi (sprawa utworzenia strefy 
neutralnej) i 5-TY (umowa z Chinam! przy udziale przedstawiciela jednego z mocarstw), 
ale to równa się właściwie odr zucenin całkowitemu. 

NASTROJE WOJENNE W SAMEJ JAPONJI STALE WZRASTAJĄ. Szefem marynarki 
wojennej mianowano księcia krwi Fuszimę, eo wywołało w Tokio wielki entuzjazm. We- 
dług nadeszłych wiadomości, Yoszizawa otrzymał dymisję dłatego, ponieważ był niższy ran- 
ga od dowódcy floty amerykańskiej, która przybyła do Szang haju. 


Jeśli chodzi o akcję wojenną, to JAPOŃCZYCY ZAJĘLI DZISIAJ 


PORT  SWATOU, 


miasto Amoi (naprzeciwko Formozy), CZI - FU na półwyspie Shantung (bliżej Pekinu), 4 
wreszcie WOJSKA JAPOŃSKIE UROCZYŚCIE WKROCZYŁY DO CHARBINU. 


Pozatem wznowiono ataki na fort Wussung (Szanghaj), w którym to foreie NIEMA PO- 


DOBNO JUŻ ANI JEDNEGO 


ŻYWEGO CHIŃCZYKA. 


Odpowiedź Japonji na notę 4 mocarstw została podobno UZNANA PRZEZ ANGLJĘ ZA 
WYSTARCZAJĄCĄ, natomiast Ameryka jest z niej bardzo niezadowolona. 


Gienzywa japończyków 


ma Charbin i inne miasta chińskie 


LONDYN, 3 II. Wożska ja- 
pońskie zajęły kilka miast nad 
rzeką Jang - Tse. Wczoraj ma- 
rynarze japońscy obsadzili port, 
Swa - Tou. Spodziewane jest 
tam przybycie 7 okrętów japoń 
skich. W mieście trwa walka. 
Słychać nieustające strzały ka- 
rabinowe i terkot karabinów 
maszynowych. W prowincji 
Guan - Dun władze chińskie 
ściągają wojska w celu obrony 
Swa - Tou 


Miasto U - Hu, leżące na po- 
łudnie od Nankinu, będzie 
prawdopodobnie również zaję- 
te przez japończyków. Wczoraj 
konsul japoński omnścił rezy- 
dencję. 

MOSKWA, 3 II. Agencja Tass 
donosi z Peipinu, że sytuacja w 
Charbinie jest w dalszym ciągu 
naprężona. Wojska japońskie, 
mimo oporu ze strony wojsk 
chińskich, posuwają się ku 
Charbinowi. 


| 


Dowództwo wojsk  japoń- 
skich zwróciło się do zarządu 
sowieckiego kolei wschodnio - 
chińskiej o pozwolenie prze- 
transportowania wojsk z Cycy- 
karu. Wiceprezydent dyrekcji 
kolei odpowiedział, iż decyzja 
w tej sprawie zależy od zarzą- 
du chińskiego, bez zgody które 
go nie może udzielić pozwole- 
nia na  przetransportowanie 


wojsk. 


CHIŃCZYCY TRZYMAJĄ SIĘ MOCNO! 
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wojska 
międzynarodowe; 

3) do natychmiastowego roz- 
poczęcią rokowań i załatwienia 
konfliktu w myśl paktu pats 
skiego i rezolucji rady ligi z 9 
grudnia r. ab. Do deklarac i te; 
przyłączyła się Francja i Vic- 
chy. 

W Tokio przyjęto wiadomość 
e wspólnym kroku amerykań- 
sko - angielskim, bez udziału 
rady ligi, nieprzychylnie. Świad 
czą a tem poniższe depcsze: 


„ Japonia nie chce 
strefy neutralnej 


PARYŻ, 3 M. Agencja Indo- 
Pacifimue donosi » Szanghaju, 
że rząd japoński odrzucił żąda- 
nie mocarstw europejskich i St. 
Zjednoczonych, dotyczące utwo 
rzenia w Szanghziu strefy neu- 
tralnej, 


Zastrzeżenia dypia- 

macji japońskie] 

TOKIO, 3 II. Wielkie wraże- 
nie wywołał tutaj fakt, że pod- 
czas gdy dotychczas ambasado- 
rowie Anglji i Ameryki składali 
swe demarche, choć jedno- 
brzmiące, zawsze osobno, to 
wczoraj obaj złożyli wspólną 
notę ministrowi Yoszizawie, za- 
wierającą warunki, ogłoszone 
na wczorajszem posiedzeniu ra 
dy ligi. 


Yoszizawa zaznaczył, że €o 
do niektórych punktów, może 
natychmiast wyrazić swą zgo- 
dę na nie, co do innych musi 
się naradzić z ministrem mary- 
narki i premjerem. Po de- 
marche angielsko - amerykań- 
skiem odbyło się posiedzenie 
gabinetu, który dziś w dalszym 
ciągu obradować ma nad tą 
sprawą. 

Dyplomacja japońska stanow 
ezo sprzeciwia się włączeniu 
koncesji japońskiej do strefy 
neutralnej i chce sobie zastrzec 
prawo wzmocnienia załogi ja- 
pońskiej 
dla ochrony obywateli japoń- 
skich. Poza tem podnosi, że po 
siłki są konieczne, gdyż obecne 
wojska w Szanghaju muszą być 
z powodu przemęczenia zluzo- 
wane. Konsul japoński, komen- 
dant wojskowy i ludność cywil 
na ; 
żądają szybkiego wysłania po- 
siików, 


Szanghaj 


stolica 440 miljonów 
chińczyków 


Od kilku dni szpalty prasy cale- 
go świata przepełnione są wstrzą- 
sającemi meldunkami z Szangha- 
ju. Miljonowe to miasto portowe 
u ujścia rzeki Jangtse stoi w ogniu 
ciężkich dział. Pastwa płemieni i 
niszczących pocisków padła cała 
dzielnica, z każdą godziną zwiększa 
sie bilans strat w materjale i lu- 
dziach. 

Szanghaj jest największym por- 


tem Chin, państwa o 450 milionach | 


ludności. © znaczeniu jego świad- 
czą już na pierwszy rzut oka dłu- 
gie sznury okrętów handlowych, 
wspaniałe pałace domów banko- 
"wych, sześciopiętrowe luksusowe 
hotele. 

Zarabia się tu wiele pieniędzy, 
ale równie łatwo się tu je wydaje. 
Na bogactwa nie pracuje bynaj- 
mniej sam Szanghaj, a w każdym 
razie nie zapracowują się miljone- 
rzy - kupey szanghajscy i banki, 
do których kapitał spływa szerokie 
mi strumieniami. 

Szanghaj nie produkuje wartoś- 
ci, pośredniczy jedynie w ich zby- 
cie. Trausportuje, sprzedaje a prze 
dewszystkiem — spekuluje. 

` Szanghaj nie ma wieloletniej, ucz 
ciwej tradycji kupieckiej. Panuje 
tu niezdrowa atmosiera, w której 
rozwijają się i kwitną bujnie nie- 
czyste interesy, jest to atmosfera 
szybkiego wzbogacania się i nie- 
mniej rychiego upadku. 

Sto solidnych średnich firm szang 
hajskich nie posiada w sumie ma- 
jatku. jednego sprytnego handlarza 
opjum, czy spekulania srebrem. 
Wielkie majątki są fu produktem 
wielkiej gry, w której można wiele 
zyskać i wszystko stracić, Stawką 
są w niej towary, akcje a czasamii 
konie. Niema na świecie miasta, w 
którem czynionoby tak wielkie za- 


kłady, jak na wyścigach w Szang* ŻY: 
haju, Pieniądz toczy się równie |9% 
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'|Radca poselstwa japońskiego w Berlinie. 


iapończycy I 


„GLOS PORANNY“ — 1932 


Tak samo, jak was uderza uj wtedy wysuwamy nogi, Czysz-| my czynimy, to zdejmujemy na 


nas, japończyków, cały szereg 
zwyczajów powszedniego życia, 
które wydają się wam bardzo 
oryginzlnemi, nas uderza w Eu- 
ropie wielka ilość szczegółów 
waszego życia, Pragnąłbym wy- 
mienić kilka z nich, które zaob 
serwowałem podczas mojego 
dłuższego pobytu w Europie. 
Jest wczesne rano w typowo 
europejskim dómu. Wy śpicie 
na mękkieh poduszkach i pier- 
natach, My różnimy się od was 
już w śnie, ponieważ w Japonji 
leży się na twardych łóżkach, it 
głowę kładzie się na małych po- 
duszeczkach. Kobiety używaja 
tylko podkładki drewnianej. 


czeniu zęhów peświęcacie mo- 
żliwie najmniej czasu. Nasi 
chłopi czynią to o wiele dłużej, 
Nie należy u nas do rzadkości, 
spotkanie japończyka z niższych 
klas, czyszczącego zęby pod- 
czas przechadzki przed wła- 
snym domem. Skoro wy umy- 
jecie swą twarz, bierzecie do 
niej snehy ręcznik. My wycie- 
ramy nasze twarze mokrym rę- 
cznikiem, 

Gdy typowa europejska rodzi 
na siedzi przy śniadaniu, nieraz 
mówi pani domu fo swego me- 
ża; — „Jasiu, czy nie mógłbyś 
poskoczyć i przynieść mi jakieś 
okrycie na piecy?* I Jasio pizy 
nosi, W japońskiej rodzinie sie- 
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która nie psuje fryzury podczas 
spania. 

Teraz budzicie się. 
na łóżku i wysuwacie nogi, ma- 
jąc twarz zwróconą w stronę) PZY idzie, woła pan Sato: „Pa- 
kończyn. My wstajemy inaczej: | biegnij 3 na górę, proszę cię. i 


dzi pan Sato przy śniadaniu, 
Siadacie | PPdCzas, gdy jego żona praeńje 
jeszcze w kuchni, Gdy wreszcie 


obracamy się na łóżku w ten| PZYNIEŚ mi moje okulary“ — 


sposób, że oczy mamy zwróco- 
ne w stronę poduaki i dopiero | 


wartko w salach gier hazardowych | W 


urządzonych z niebywatym przepy 
chem, jak I w podrzędnych knaj- 
pach i palarniach opjum. 

Miasto, które żyje ze spekulacji, 
narażone jest z natury rzeczy pew 
nego pięknego dnia na bankruc- 
two, Gdyby Szanghaj leżał w Euro 
pie, nastąpiłoby to już dawno, Pier 


A 
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wsza gorsza konjunktura polożyła |] : 


by kres wspaniałości. Ponieważ 
jednak Szanghaj nie leży w Euro- 
pie, lecz w Chinach, do upadku nie 
doprowadzi go spekulacja, lecz coś 
innego. 

Wielkim atutem Szanghaju w 
grze spekulacyjnej jest to, że leżąc 
w Chinach, nię płaci państwu 
wschodzącego słońca podatków. 

„ Miasto to jest z gruntu zepsute. 
Kontrast między używającymi spe- 


kulantami a przymierającą głodem | $E 


Imdnością tubylczą jest za jaskra- 
wy. 

Główna arterja Nanking-Road 
biegnie od portu do City. Początek 
swój bierze u wylotu dwuch Iu- 
ksusowych hoteli, a kończy się na 
placu wyścigowym. Jest to okaza- 
ła ulica, pełna wspaniałych maga- 
zynów. Po asfalcie jej toczą się 
auta, w których siedza biali i kłu- 
sują chińczycy, ciągnące riksze. 

Biały kupiec siedzi w aucie, je- 
go pracownik w rikszy, a chińczyk 
obywatel i gospodarz kraju bie- 
znie pomiędzy dyszlami. Zarobki 
kupców zależą od konjunktury i 
nie dadzą się określić cyframi; an- 
gielski pracownik pobiera pensję 
od 1200 do 1500 zł. miesięcznie, 
kulis — złotych 12! 

Kulis umiera po pięciu, sześciu, 
maksymalnie dziesięciu latach na 
tuberkuły, dłużej nie wytrzymuję 
nawet najsilniejszy. 

Ninkiag-Road mieni sie światłem 
tysiąca różnobarwnych żarówek, 
trzy wielkie domy towarowe pra 
się poiężnemi wieżami ku niebu, 
Knajpy przepełnione są marynarza 


(M po Śluehic, gdyż niężczyzna i ko- 
3 | bieta nie znają się na tyle, żeby 
se nawet wymienić spojrzenia pod 
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ci przebiega ciężko dysząc kulis, 
pot spływajacy z plec i piersi mie- 
sza się ze śladami oleju i benzyny 
wielokonnych iimuzyn. Trudno 0 
bardziej fascynujące wrażenie, niż 
jazda nocą przez Nanking-Road, 
trudno jednak też o bardziej dra- 
styczny kontrast, pobudzający do 
reakcji. 

Nie ma się czego dziwić, że żół- 
ci sa podrażnieni. Ten skromny, 
pracowity lub zaczyną pojmować, 
że większość bogactw kraju staje 
się łupem obcych, podczas gdy on 
sam skazany jest na marną wege- 
tację, A ponieważ mle ma dość sił, 
by oprzeć się angielskim krążownił- 
kam, amerykańskim łodziom pol- 
| wodnym i włoskim torpedowcom, 


mi, restauracje panami w smokin- ponieważ brak mu nożyc, któreby 


gach i damami w 


wieczorowych |mogły gruntownie wyciąć pasoży- 


joaletach. Wśród tych wspaniałoś- ta, stara się go zniszczyć przez 


—— m a 


s z AAA Rowy. 


Dr. BEITLER-KURJANSKA 


Pani Sato spieszy posłusznie na 
górę. 

Wydsje się prawie, że robi- 
my wszystko na odwrót — na- 
wet modlimy się inaczej. W eu- 
ropejskich domach modlitwy 


żywych, w Japonji zaś modli- 
twy mówi się po jedzeniu, po- 
święconema ` umarłym. ' Gdy 


podczas 
gdy wy w czasie tej pet oł. 
ności zwracacie je ku zie 
ropejskie niewiasty na a #2 
| "oby ubierają się czarug, w Jar |S 
| penji zaś biało. Zało czerń 
| powszechnym ubiorera przy ślu 
bach, 


ślubem, łuk, że zmniejsza się 0- 
na z czustm, u nas miłość bu- 
dzi się w większości wypadków || 


cezas rzasokresu między 
czynami a ślubem, 

Przy wejściu do jakiegoś do- 
mu, po pierwsze  zdejmujecie 
kie en 


zarę- 
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wstrzyniauie dopływu odżywczych 
soków. 

Żółtą siła robocza staje się w 
Szanghaju coraz droższa. Doki i 
wielkie domy handlowe przechodzą 
coraz częściej z rak białych do żół- 
tych. Stare przywiłeje białej rasy 
kurcza się. Morskie opłaty celne 
jedynie w wyjątkowych jeszcze 
wypadkach pobierają obcy urzędni 
cy. Wielki park  szanghajski, do 
którego dawniej tubylcy nie mieli 
dostępu, jest obecnie przepełniony 


chińczykami. Wypełniają go oni |$ 


tak gruntownie, że dla białego brak 
w nim miejscX. 

Zgięte plecy chficzyków wypro* 
gtowują się i misęly czasy, w któ- 
rych biały popędzał kulisa laską, 
gdy chciał przyspieszyć tempa, ŻÓł 
ta rasa jest w pełnym marszu, bia- 
li cofają się coraz bardziej! 


) 


A odbywają się przed posilkami |$$* 


} 


| 


jest | morem, 


Wy marzycie o miłości przed | poc zątek eodz. o 
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sze obuwia. Gdy przychodzi 
gość i przynosi podarunek, wrę 
cza go natychmiast, Nasz zwy* 
czaj wymaga, aby wręczyć prc- 
zent na odchodnem. Podczas 
wręczania waszego podarunku, 
mówicie gospodarzowi, że jest 
to coś ładnego i macie nadzieję, 
że mu Się to spodoba. W Japo- 
nji zapewniąmy naszego przy- 
jaciela, że wszystko, co wybra- 
liśmy dla niego na podarunek, 
jest nie nie warte i że wiemy, 
iż nie będzie miał z tem eo ro- 
hié, 

Anna znów rzecz, w której ja- 
pończycy się od was różnią, to 
uśmicch na twarzy, który jest 


reakcją na jakieś wylajznie. To | 
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roześmiać się głośno, gdy ohser- 
wują w Japenji niektóre szcze- 
gólv europeizacji, otrzymującej 
zabarwienie krajowe. Nad ga- 
kładem fryzjerskim naprzykład 
można ujrzeć szyld z następują- 
cym napisem: „Panie mogą fu 
być mierzone”; nad fryzjernią: 
„Pozwólcie ostrzye sobie tu wa- 
szą głowę”, 


Ale bywają takźe rzeczy w 
Europie, które wydają się japoń 
skim oczom zupełnie tak samo 
komiczne, Naprzykład miałem 
na pewnej plaży zdarzenie, kłó- 
re mnie przyprawiło © wybuch 
szczerego śmiechu, Gdy rozglą- 
dalem się po plaży, hy znaleźć 
mego przyjaciela, wzrok mój 


| padi na pewna uroczą damę: na 
nawet rodzi zatargi w przedsię- | Tyksusów ym i pieknym kostju- 
biorstwach, w których ndz | yła nosiła Japoński płaszez ki- 
zlemey sprawują dozór nad ja- pielowy, aa którym po stronie 
pońiczykami. Tak samo, kiedy | pleców wypisane było czerwo- 
rzez wrodzone nk, nemi literami japońskiemi: „To 
|kijskę straż ogniowa“ Wzór 


nie, mówi się „nie“, myś Sige 
„łak* i odwrotnie, 


F 


jest nie | 


dele wam PM 


Dźwiękowe kino 


APU 


Dziś i dni- następnych! 
Wielki podwójny program! 


1. Walrad morza” 


| my modlimy Się, zwi ALiNY dà- Potężny dramat, osnuły na tle powia: 
sze oblicza da góry, 


ści St. Żeromskiego. W rolach głónw. 
Merja Malicka, Eugenjuss Sodo, 
Adam iia Kaki . Stępewski 


+ MIAPYRAFZ szuka MHOŚCI |» 


Szampańska komedja. tryskająca ħu- 

obfita w setki zabawnych sy- 

tuacji. W roi, gł William Heines; | 
Anita Page, Karol Dane (Stim) 


Następny podwójny pro. 2X 
uDdkupionie" i * Ehio k 


Tr, 
mr 


4 po ŻA 
w soboty i niedziele o 


L [2 


kę P, T. Publiczności 

POLECAMY 
3] Bezkonkurencyjny rèper É 
W tuar Dźwiękowego Kina F 


„CAPITÓL" 


j Serja najwybitniejszych PB 
arcydzieł filmowych, któ- W 
re ukażą się wkrótce, $Ę 


| Kechamica | 
| Generala“ 


(Rozstrzygająca noc) z, 
7 Dramat erotyczny z życia trój 

kąta małżeńskiego. Odwiecz- Wi 
problem dociekań, DLA- IBG 


Ew 
= CZEGO KOBIETA ZDRADZA 
; RECITO 


Najwspanialsze arcydzieło R 


produkcji czeskiej 


$ „ON—Vlasta Burian 
3 I jego > + 
SIOSTRĄ-Anr Anny Ondra BR 


„A ” [= 27“ 


Beni! słynnego Sternberga [i 
z niezrówn. Marleną Dlefrich ù 
maero 
oraz te wszystkie, które ce- WA 
chuje wybitny artyzm w po- KEE 
ya reżyserji, treści i pię- BĘ 
nej oprawie muzycznej 


Uiżyj nędzy 
kezroboinych 
i gicdujacych 


Í 
| 


n | skarg ukratńskich 
s | dów jak wiadomo przyjęła raport 


/ |szościami narodowemi. 
Wj | ski sam zastosował pewne sankcje 


był widać wypożyczony od cen- 
trali strażackiej w Tokjo, 


Disiego pozwalam sobie euro 
peljskim turystom w Japonji, 
9 | którzy wykrzykują: „Ale z was 
oryginalny naród*  odpowie- 
dzieć, z caią przyjaźnią i serde- 
cznością: „Wy nie mniej”, 
ZUNE BERU RAZIE s WIERNEGO 


kódć Zakopane 


bezpośredni wagon z zarezerwowane 
mi miejscami odchodzi dnia 6 
lutego r. b. 
Bliższych informecji udziela Polskie 
Biuro Podróży „ORBIS*, Piotrkowska 
65, vis a vis Grand Hotelu i oddział 
Orbisu, Nowomiejska 2, 


- ŚLczegóły raporiu 


idr. Sato w Lidze Naro- 


dów 
GENEWA, 3.2. 


W Sprawie 
raña ligi naro- 


dr. Sato, który astro potępia ucie- 
kanie się terrorystycznej i rewolu- 


P cyjnej akeji ukraińskiej pod ochro 


ng mniejszości narodowych zę stro 
ny ligi narodów. Rada ligi potępia 


s, | wszelkie zakusy gwałtu i terroru, 
j|hez względu ną ich pochodzenie. 


Stwierdza jednak raport przej- 
ściowe oznaki, które niezupełnie 
były zgodne z gwarancjami ligi na 
rodów w systemie opieki nad mniej 


Rząd pol- 


celem uniknięcia wypadków, które 
kk zajmowała się rada. Jak wiado 
mo szło o sprawę t. zw. „pacyfika- 
cji” Małopolski Wschodniej. Z ra- 
portu wynika, że w związku z tem 


W% | jeden oficer i wielu szeregowych 
H | zostalo ukarznych przez sądy woj- 


skowe na karę od 4 do 18 miesię- 


(|cy więzienia. Jedenastu oficerów i 


fewna liczba policjantów zostało 
skazanych na różne kary dyscypli 


j|narne, wydalono zaś 8 oficerów i 


8 policjantów. 

Jednocześnie raport wyraża żal, 
że rzad polski nie uważa za możli- 
we udzielenia odszkodowania nie- 


M. | winnej ludności, która mogła być 


dotknięta nadużyciami, Psrzychyl- 
nie potraktowana iest natomiast de 
klaracją ministra Pierackiego w ko 
misji sejmowej z dnia 16 stycznia 
jako zapowiedź polityki, którą ma 
zamiar rząd polski znetosować wi 
bee mniejszości ukraińskiej, 
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4.11.— „GŁOS PORANNY“ — 1932 


Zawierucha 
ma Dalekim Wschodzie 


(Dokończenie — początek na str. 1-ej) 


Dymisia Yoszizawy 


rokuje nadzieję na odprężenie sytuacji 


LONDYN, 3 II. Na terenach 
międzynarodowych w Szangha 
ju wynikł poważny zatarg po- 
między komendą amerykańską 
a japońską. Marynarze japoń- 
sty z nieustalonej narazie przy 
czyny. 


ostrzeliwali ogniem kulomioto- 
wym mź3rynarzy amerykań- 
skich, 


zajętych wznoszeniem okopów 
przed misją metodystów. Wsku 
tek gwałtownego ognia amery- 
kanie cofnęli się, a pozycje ich 
zajęli japończycy, którzy 


zdarii z gmachu flagę St. Zje- 
1eczonych, a wzamian zawie- 
sili flagę japońską, 


Incydent ten wywołał gwał- 
towny prołest,ze strony całej 
kolonji amerykańskiej i pocią- 
gnął za sobą daleko idące mna- 
stępstwa. Rząd japoński zawia- 
domił oficjalnie ambasadora ja 
pońskiego w Tokio, że naczel- 
nym komendantem floty, sto- 
jącej na rzece Jang - Tse - 
Kjang zostanie mianowany 
kontradmirał Namura, dotych- 
czasowy komendant bazy mor- 
skiej w Yokosuka. Kontradmi- 
rałowi Namurze będą podlega- 
ly nietylko okręty znajdujące 
się w Szanghaju, lecz i w Nan- 
kinie. Zmiana ta równa się 


dzieleniu dymisji admirałowi 
Yoszizawie. 
Komunikat rządu japońskie- 
go wywołał niewkrywane zado- 
wolenie wśróć mieszkańców 
międzynarodowych koncesji w 
Szanghaju. Naogół panuje prze 
konanie, że 
sytuacja ulegnie odprężeniu. 


nje człowieka bezwzględnego, 

który 

nie cofnąłhy się nawet przed 

bombardowaniem dzielnie euro 
peiskich. 


Dyplomatyczna 
dywersja Niemiec 


BERLIN, 3 II. Gabinet Rze- 
szy zebrał się wczoraj na posie 
dzeniu na któr. przedmiotem 
narad bylo sprawozdanie nie 
mieckiego delegata w lidze na 
rodów, radcy von Weissickera, 
dolyczące przedłożonych wczn- 
raj przez Anglję propozycji zli: 
kwidowania konfliktu japoń 
sko - chińskiego. 

Rząd Rzeszy wysłał do obu 
swoich przedstawicieli dyplo: 
matycznych instrukcję, 
aby obrali gadmienną droge, niż 

Anglja, Stany Zjednęczonę, 

Włochy i Francja. 


Oświadczyć oni maja, iż ko- 
niecne jest natychmiastowe 
przerwanie wszelkich przygota- 
wań i działań wojennych, w 
szczególności wycofanie wojsk 
z Szanghaju, dalej konflikt po- 
winien być jaknajrychlej 7li- 
kwidowzny w drodze rokowań. 

Niemcy zdobyło się wiec na 
krok własny, który różni się od 
solidarnego wystąpienia mo- 
carstw tem, że 
nie zawiera żądania stworzenia 
strefy neutralnej w Szanghaju i 
nie powołuje się na decyzję ra- 
dy ligi z 9 grudnia w sprawie 

ewakuacji Mandżurji, 

Niewątpliwie tego rodzaju od 
rębna akcja dyplomatyczna Nie 
miec obniża wagę akcji pozo- 


Admirał Yoszizawa miał opi: | stałych mocarstw. 


Warszawa niewypłacalna! 


Pracownicy miejscy 


Warsz. koresp. „Głosu Poranne- 
go” telefonuje: 

Wczoraj wieczorem odbyła 
sie posiedzenie dełegaiów pra- 
cowników miejskich w sprawie 
zaległych poborów. Około pół 
nocy uchwalono- wystawić ma- 


wystawili ultimatum 


gistratowi ultimatum, dając % 
dni czasu na wypłacenie zale: 
zlych poborów za grudzień i 
styczeń. Jeśli ultimatum nie od 
niesie skutku, to w dniu 8 b. m. 
odbędzie się walne zebranie 
dla proklamowania strejku. 


0 21-procentowej redukcii 


przemysłowcy górniczy przestali już myśleć 


Z Sosnowca donoszą: 


zawodowymi a przemysłowca- 


Wiadomości, nadchodzące z|mi węglowymi, którzy porzuci- 


kopalni, świadczą, że wśród gór|li już 
nastąpiło odprężenie i| procentowej obniżce płac 


ników 
zupelne uspokojenie. O strejku 
nikt nie myśli 

W dniu dzisiejszym 


ostalecznie myśl o 21- 


W chwili obecnej trudna jest 
przewidzieć, czy rokowania do 


prowa-| prowadzą do osłatecznego po- 


dzony będzie dalszy ciąg roko- | rozumienia miedzy stronami. 


wań o płace między związkami 


Nowi komisarze kas chorych 


Warsz. kor. „Głosu PoraGne- 
go* telefonuje: 


Ogłoszono cały szereg nomi: | 


czu — pesei Hilnchowski z RB., 
który został w swoim czasie 
ranny podczas krwawej strzela 


nacji na rządowych komiearzy | niny w gabinecie dyrektora ka 


poszczególnych kas chorych. 
M. in. komisarzem kasy tho- 
rych w Łodź, mianowany 20- 


stat p, Kazimierz Fożnowski, 
w Warszawie — p. Zygmunt 
Dworzańczyk, urzędnik młni- 


sterstwa pracy, a w Drohoby- 


sy chorych w Częstochowie. 
Nominacje na komisarzy kas 
chorych w innych miastach o- 
trzymali m. in. dwaj stoleczni 
radni z grupy p. Moraczewskie: 
go: pos. Tomczak i p. Lenga, 


trzęsienie 
wczoraj południową część wv- 
spy Kuby. 
Miasto Santiago de Cuba jest 
niemal doszczętnie zniszczone. 


Kuba się trzęsie! 


Pod walącymi sie domami zginelo 2 tysiące osób 


NOWY JORK, 3 II. Wielkie 
ziemi nawiedziło 


Pozatem ucierpiały miejscowo- 
ści Barocoa, Maestra i Nipe. 
Pierwszy wstrząs odczuto o 
godz. 4 po południu, W Santia- 
go de Cuba wynikła nieopisana 
TEELE TELL ET 


Sfrelki protestacy ne 
na kopalniach śląskich 


Z Katowic donosi nasz korespon- 
dent: 

Wczoraj o godz. 6 rano wybuchł 
nagla strejk załóg na kopalniach 
Gieschego. Ma on charakter strej- 
ku protestacyjnego przeciwko zniż 
ce płac o 8 proc. Obejmuje 4500 
ludzi i zapowiedziany jest na 24 
godziny. 

Takie same strejki mają być © 
głoszone na kopalniach  „Skarbo- 
termu”, w Bielszowicach, Mysłowi 
cach i Janowie. 


Powódź na Helu 


Gdyński koresp, „Głosu Poran- 
nego” telefonuje: 

Wskutek gwałtownej burzy na 
Bałtyku woda wdarła się na pól- 
wysep Hel, siejąc poważne spusto- 
szenie. M. in. wielki hotel „Polo- 
nia” znajduje się częściowo w wo- 
dzie.  Niebezpieczeństwa jednak 
żadne mieszkańcom nie zagraża. 


BERLIN, 3.2. (PAT) — Wyma- 
gana ustawowo minimalna ilość 
20,000 podnisów na listach wysu- 
wających kandydaturę prezydenta 
Hindenburga na prezydenta Rze- 
szy została w dniu dzisiejszym 
wielokrotnie przekroczorta. Chcąc 
jednakże zorganizować manifesta- 
cję na rzecz Hindenburga inicjato- 
rzy akcji postanowili zamknąć li- 
sty dopiero po 10 dniach. 


Gzy wiecle, ŻE... 


„prezydent rady  sjonistycznej 
Nahum Sokołow złożył w Wa- 
szyngtonie wizytę ambasadorowi 
polskiemu, Filipowiczowi. 

.. portu gdyńskiego przybyły 
dwie partje wełny, zawierającej 
460 bel dla łódzkiego przemysła 
włókienniczego. 

„d„wpływy podatkowe w styczniu 
r. b. przekroczyły wpływy, preli- 
minewane na ten miesiąc. 

„narodowi socjałisci we Wied- 
niu urządzili demonstrację przectw 
ko znanemu artyście teatralnemu 
Moissiemu, który występował w 
teatrze Rajmunda. 

„Ww Casablanca f okolicy wy- 
buchla bardzo ostra epidemja ospy, 
zwłaszcza wśród arabów i żydów. 
Dotychczas zanotowano wśród ett- 
ropejczyków 18 śmiertelnych wy 
padków. 

„dw zagłębiu węglowem półnuc- 
nej Francji z dniem 1 lutego na- 
stąpiła zniżka na węgiel przemysło- 
wy w wysokości od 6 do B proc. 

„«wczoraj rano o godz. 10-ej sa- 
mochodem ze Spały powrócił do 
Warszawy p. prezydent  Rzplitej, 
który dzień swoich imaśnin spędził 
w Mościcach, a następnie wyjechał 
do Spały. 

„zmarł we Lwowie b. wojewoda 
Iwowski, od 1920 — 1924 roku, 
Kazimierz Grabowski w 63 roku 
życia. 

„sąd berliński skazał wczoraj 
trzech bankierów oskarżonych o 
manipulacje dewizowe na ostre ka: 
ry od 9 do 15 miesięcy więzienia. 


panika. Setki samochodów ru- 
szyły ku rogatkom. 

Panikę w mieście obserwowa 
no ze stojącego w porcie jachtu 


jednego z miljonerów amery 
kańskich. 
Telegrafista, znajdujący się na 


jachcie, 
pierwszy zawiadomił radjosłta 
cje amerykańskie o katastrofie 
Następne wstrząsy pociągnę 
ły za sobą mnóstwo ofiar. Wa- 
lące się domy przygniatały ucie 
kających mieszkańców, Jedno- 
cześnie 
w mieście wybuchły pożary, 
tórych straż ogniowa, wsk” 
tek ogólnego zamieszania, 
mogła stłumić, 


uie 


Według prowizorycznych ob 
liczeń 
liczba ofiar wynosi około dwn 

tysięcy, 

Z Jamajki wysłano do 
Santiago de Cuba dwa okręty 7 
drużynami ratowniczemi ezer- 
worego krzyża. Pozałem z No- 
wego Orleanu wyruszył na 


wieść o katastrofie torpedo: 
wiec, zaopatrzony w środki opa 
trunkowe. Z Hawany brak ja- 
kichkolwiek wiadomości. 
NOWY JORK, 3 II. Radjosta 
cie amerykańskie zdołały uzy- 
skać połączenie ze stacją Santia 
go de Cuba, Według ostatnich 
wiadomości 
trzecia część gomów w mieście 
jest całkowicie zniszczona, 
Pod gruzami znajduje się o: 
koło 1500 zabitych. 
Liczha rannych przewyższa 
sześć tysięcy. 
Ludność obozuje pod gołem 
niebem. Do Santiago de Cuba 
przybywają oddziały żołnierzy 
oraz kolumny samochodowe z 
żywnością i środkami opatrun- 
kowemi. Czerwony krzyż roz- 
bił namioty, do których przeno 
szeni są ranni. Założono spe- 
cjalny obóz dla zbłąkanych 
dzieci. 
Okolice miasta również poważ- 
nie ucierpiały, 
Rliższych szczegółów brak, 


Wygórowane opłaty w N.T. A. 


Dyskusje nad projektami rządowymi w koml- 
sjach sejmowych 


Warsz. kor. „Głosu Poranne- 
go“ (Fr.) telefonu je: 

Sejmowa komisja prawnicza 
przeprowadziła wczoraj dłuższą 
dyskusję nad projektem  usta- 
wy © podwyższeniu opłat w 
Najw. Tryb. Adm. Przedstawi- 
ciele opozycji podkreślali, że 
N. T. A. nie jest instytucją do 
załatwiania spraw materjal- 
nych, załatwia on sprawy, 
związane z prawami obywateli, 
ustala pewne precedcasy na 
przyszłość, wohec tego nie na- 
leży wysokiemi oplatami zagra 
dzać doń dostępu. 

W dalszym ciągu wpozycja 
zwalczała postanowienie, w 
myśl którego we wszystkich 
sprawach N. T. A, ma obowią- 


zywać przymus adwokacki. 
Część tych argumentów trafiła 
w przekonania ref. p. Świeżaw 
skiego (BB.). który wniósł, by 
proponowana przez rząd skala 
podwyższonych opłat została 
zmniejszona. 
= 

Sejmowa komisja oświatowa 
rozpoczęłu wczoraj dyskusję 
nad rządowym projektem usta- 
wy o zmianie w ustroju szkol- 
nictwa. Przemawiało 3 mów- 
ców: p. Somanerstein (kl. żyd.). 
p. Kornecki (kl. nar.) i Pio- 
trowski (PFS.). Najmniej za- 
strzeżeń ma co do projektu rzą 
dowego p. Sommerstein, naj- 
więcej p. Piotrowski. 


Dwie fabryki sukna spłoneły! 


Straty wynoszą przeszło miljon złotych 


Z Bielska donoszą: 

Wczoraj wieczorem wybuchł w 
fabryce sukna  „Sternikel i Guel- 
cher” groźny pożar, który wskutek 
silnego wiatru objął całą fabrykę 
oraz przerzucił się na sgsiednie za- 
budowania fabryki sukna pod fir- 
mą „Rabinowicz i Synowie”, Mi- 
mo natychmiastowej akcji 7 od- 
działów straży ogniowej z Bielska, 
Białej i okolicznych miasteczek i 
wsi pożar rozszerzał sie tak gwał- 
townie, że władze zaalarmowały 
straże ogniowe w Krakowie i Kato- 
wiecach, Dzięki niezmordowanej ak 


cji straży ogniowych zdołano po 
żar w ciągu godziny zlokalizować. 
Pastwą ognia padła doszczętnie 
zniszczona fabryka  „Sternikel i 
Cuelcher” oraz drugie piętro fabry 
ki „Rabinowicz i Synowie”. 

Zaznaczyć należy, że spalona 
fabryka od trzech lat była nieczyn- 
na. Straty wynoszą przeszło mi- 
ljon złotych. Fabryka ubezpiecze 
na była na 4 i pół miljona złotych. 
Pożar powstał na drugiem piętrze 
fabryki. Przyczyna pożaru nieusta 
lona. 


Polska -- Finlandja 


Zmniejszenie ograniezeń dewizowych 


W związku ze zniesieniem wszel- 
kich ograniczeń w obrocie waluta- 
mi i dewizami w Finlandji, wszel- 
kie rozrachunki z tytułu obrotu to 
warowego z Finlandją mogą być 
okecnie uskuteczniane bez żadnych 
przeszkód, przyczem zapłata por 
winna być uskuteczniana w tych 
walutach, w jakich była umówiona. 

Obecnie w Finlandji notowane 
są dwojako kursy marki fińskiej: 


kurs notowany w bankach prywat- 
nych, odpowiada kursom na gieł- 
dach światowych, kurs natomiast 
oficjalny aotowany przez hank na- 
rodowy w Finłandji jest wyższy a 
15 procent. W rozraehunkach za- 
tem należy się opierać na notowa- 
miach banków prywatnych unika- 
jąc umów biorących za podstawę 
kurs oficjalny. (ag) 


à 
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Jak ich pogodzić? 


Wytyczne państw w kon- 
ferencji rozbrojeniowej 


Tygodnik londyński, „Sunday 
Referee” streszcza w następujący 
sposób programowe wytyczne 
państw, biorących udzial w obecnej 
konferencji rozbrojeniowej: 


NIEMCY — żądają dla siebie 
prawa zhrojenia się, tak, aby ich 
siły zbrojne dorównywały siłom 
zbrojnym Francji, 

FRANCJA — nie uważa za mo- 
żliwe dopuścić do redukcji sił 
zbrojnych dopóty, dopóki Niemcy 
nie zgodzą się na moraterjum poli- 
tyczne, zobowiązujące ich do szano 
wania status quo anie wg. trakta- 
tów pokojowych conajmniej w cią- 
gu 16-tu lat. 


WŁOCHY — nie zamierzają się 
rozbroić, lecz godzą się na pewne 
ustępstwa, aby zdobyć sobie uzna- 
nie w Stanach Zjednoczonych. 


ROSJA — wypowiada się za roz- 
brojeniem całkowitem. 


STANY ZJEDNOCZONE — wy 
stępują w roli moralizatora Euro- 
py, nie godząc się przytem na re- 
dukcję własnych zbrojeń. 

POLSKA — uzależnia redukcję 
od istnienia Locarna wschodniego, 
któreby poręczało bezpieczeństwo 
t zw. korytarza pomorskiego. 


MAŁA ENTENTA — Jugosla- 
wia uzależnia redukcje zbrojeń od 
kierunku polityki italji na Bałka- 
nach, Czechosłowacja uzależnia 
rozbrojenie od respektowania trak- 
tatów pokojowych przez Węgry, 
Rumunja czyni to samo  zastrzeże- 
nie. 

WĘGRY — żądają dla siebie 
przywileju utrzymania sił zbroj- 
nych na tej samej stopie, co Rumu- 
nja. 

WIELKA BRYTANJA — wycho 
dzi z założenia, iż uczyniła już ze 
swej strony w kierunku redukcji 
zbrojeń wszystko możliwe i nie 
może czynić dalszych kroków, o 
ile inne państwa nie pójdą za jej 
przykładem, 


GENEWA, 3 II. (PAT). Jak 
podają, Radek mianowany zo- 
stał delegatem sowieckim na 
konierencję rozbrojeniowy, wo 
bec czego otrzymał on zeżwole- 
nie na przyjszd do Szwajcarji. 


Anonim z Paryża 


Miljonowa kradzież 


Z Warszawy donoszą: 

Sprawa kradzieży krakowskiej 
przybiera w miarę postępowania 
śledztwa coraz bardziej sensacyj- 
ny obrót, 


Coraz więcej szczegółów świad- 
czy, iż podana ilość przedmiotów 
„skradzionych? p.  iunkiewiczo- 
wej, jest nieprawdziwa, 


Dwie walizki normalnych rozmia 
rów nie mogły, wedle opinji rze- 
czoznawców, pomieścić trzech fu- 
ter, etoli, dwuch płaszczy wiosen- 
nych, lisów — i wreszcie bezcen- 
nej wprost biżuterji, której się tak 
lekkomyślnie nie pozostawia bez 
odpowiedniego zabezpieczenia. 


cennej biżuterji, czy afera asekuracyjna ? 


Zbadanie obu waliz wskazuje nie 
zbicie, iż cięcie zawiasów było 
dziełem specjalisty. 

Fakt ten wskazywałby, iż kra- 
dzież była istotnie — lecz co zgi- 
nęlo? 

Na to pytanie szuka odpowiedzi 
kilkunastu najzdolniejszych ofice- 
rów służby śledcze% 

Jak można wywnioskować z ze- 
branego dotychczas materjału 
śledczego, sprawa kradzieży w 
„Grand Hotelu” krakowskim za- 
krawa na aferę asekuracyjną. 

Ciekawym jest fakt, iż śledztwo 
z Krakowa przeniesiono częściowo 
na teren Warszawy. Czyżby tu 


szukano ewentualnych  wspólni- 
ków, czy też „sprawców” kradzie- 
ży? 

Co do osoby p. Marji Ciunkiewi- 
czowej, nadesłano do urzędu śŚled- 
czego w Krakowie ciekawy ano- 
nim z Francji, 


Wedle słów tajemniczego infor- 
matora — p. Ciunkiewiczowa mia- 
ła być zamieszana w sprawę jakie- 
goś zabójstwa w Paryżu i znacznej 


kradzieży. 

Oczywiście informacje te mogą 
być bezpodstawne. 

Tem też należy tłumaczyć wy- 
jazd przedstawiciela policji sto- 
łecznej do Paryża, 


DBisma--€iceimeryduw 


źródła Kryzysu w dziennikarsíwie 


Pojawił się ostatnio bardzo inte- 
resujący wywiad na tle naszych 
stosunków w dziennikarstwie z p. 
Wacławem Gebethnerem, wydawcą 
„Tygodnika Ilustrowanego”. P. Ge 
bethner, stwierdzając, że kryzys 
prasy polskiej istnieje i że mimo 
tych krytycznych stosunków czy- 
telnicy stawiają pismom bardzo 
wysokie wymagania, porównując 
je z wielkiemi czasopismami zagra 
nicznemi —- widzi kilka przyczyn 
niedomagań. 


Pierwszą jest konkurencja, stwa 
rzana przez nadmłar zbytecznych 
czasopism. „Olbrzymia większość 
nowozakładanych perjodyków — 
są to wydawnictwa nikomu niepo- 
trzebne, są to elemerydy, zakłada 
ne przez niefachowców, nader czę 
sto wręcz przez oszustów. Pan ta- 
ki, przeważnie szumnie zwący się 
„redaktorem”, sam jeden, bez żad- 
nego aparatu redakcyjnego i admi 
nistracyjnego zaczyna wydawać pi 
smo, zbiera szereg ogłoszeń po zu- 
pełnie dowolnych cenach, opowia- 
dając niewiele orjentującym się 
firmom o zawrotnym nakładzie pi- 
sma, w rzeczywistości wychodzące 
go w paruset egzemplarzach, dru- 
karnię i papier płaci własnemi we- 
kslami, o których z góry wie, że 


ich nie wykupi i po paru  miesią- 
cach lub tygodniach zawiesza pi- 
smo, by po pewnym czasie wyda- 
wać znów inne, oparte na podob- 
nych zasadach”, Największe spu- 
stoszenia wywołują takie efemery- 
dy na rynku ogłoszeń, wyczerpu- 
jąc kredyt reklamowy firm i demo 
ralizując je fikcyjnymi cennikami, 
Wiele perjodyków wychodzi w 
imię próżności, Każda niemal orga 
nizacja zawodowa czy społeczna 
uważa za punkt honoru posiadanie 
własnego „organu”, który oczywiś 
cie ledwie wegetuje, pochłania sub 
wencje i składki, a jeszcze bardziej 
zwiększa „ścisk” wydawniczy. 
Szwankuje u nas również rekla- 
POROST ZPR EA SEO EET ERA 


Jezuici opuszczają 
Hiszpanię 


MADRYT, 3 II. Jezuici opu- 
szczają w całym kraju swe sie- 
dziby i kolegja. 


Wspólnym wysil- 
kiem i ofiarą pomóż- 
my bezrobotnym 


Powieść sensacyjno-kryminalna „Głosu Porannego* z dn. 4.1 1952 r. Nr.31 


A. CHRISTIE 


BŁĘKITNY KURIER 


(Ciąg dalszy) 


— Pani poleciła potem służą- 
cemu, aby jej rano nie prze- 
szkadzał. Czy widzi panienka w 
tem ccś dziwnego? 

— Absolutnie, proszę pana! 
Moja pani nie jadała nigdy śnia 
dania i przeważnie źle sypiała 
w nocy, tak, że chętnie leżała 
w łóżku niemal do południa, 

Carrege przeszedł do innego 
tematu. 

— Wśród bagaży znajdowała 
się czerwona walizeczka na 
klejnoty? 

— Tak jest. 

— Czy zabrała panienka tę 
walizeczkę ze sobą do hotelu? 

— Ja miałabym zabrać klej- 
noty pani ze sobą? Niech Bóg 
broni! — odparła pokojówka, 
niemal oburzona. 

— A więc pozostawiła ją pa- 
nienka w pociągu? 

— Oczywiście, + 

— Czy pani Kettering woziła 
z sobą dużo biżuterji? 

— Sporo, proszę pana. Mogę 
tylko powiedzieć, że czasami by 
ło mi bardzo nieswojo. Słyszy 


krajach zagranicznych. Moja 
pani opowiadała mi pewnego ra 
zu, że same jej rubiny warte są 
kilkaset tysięcy funtów, 

— Rubiny? Jakie rubiny? — 
wykrzyknął nagle van Aldin. — 
Na miłość boską! Miała przy so 
bie rubiny? Przecież wyraźnie 
doradzałem jej, aby je zdepono 
wała w banku. 

Panna Mason zakaszlała, a ka 
szel ten miał oznaczać, że jej 
pani była upartą kobietą, która 
niczyich rad nie słuchała. 

— Ruta musiała być niespeł- 
na rozumu — mruczał vam Al- 
in. 

Obecnie dla odmiany zaka- 
szlał sędzia śledczy, a jego ka- 
szel najwidoczniej miał również 
jakieś znaczenie. 

— Zdaje mi się, — powie- 
dział następnie pan Correge do 
pokojówki, — że w tej chwili 
byłoby to już wszystko. Proszę 
udać się do sąsiedniego pokoju 
i podpisać protokuł złożonych 
przed chwilą zeznań! 

Pokojówka wyszła w towa- 
rzystwie sekretarza, a van Al- 
din zwrócił się do sędziego śled 


się tak często o rabunkach w czego 


— Odnoszę wrażenie, że uwa- 
ga o rubinach, uczyniona przez 
pokojówkę, wydała się panu 
bardzo ważna. 

Carrege otworzył szufladę 
swego biurka, wyjął jakiś list i 
podał go amerykaninowi, 

— To pismo znaleziono w to- 
rebce pańskiej córki! 


„Chcę cię słuchać, drogi przy 
jacielu, Będę ostrożna i dyskret 
na, krótko mówiąc uczynię 
wszystko, czego przeważnie nie- 
nawidzą ludzie zakochani. Isles 
d'Or leży zdala od światą i mo- 
żesz być przekonany, że nikt 
się o niczem nie dowie. Oto 
mam jeszcze jeden przykład 
twej inteligencji w postaci za- 
interesowania, jakie okazuiesz 
dla studjum o znakomitych klej 
notach, nad którem pracuję. — 
Poprostu bezcenną wartość mia 
łoby dla mnie obejrzenie tych 
historycznie słynnych rubinów. 
Poświęcę „Sercu kobiety“ spe- 
cjalny rozdział, kochanie moje! 
Jeszcze tylko trochę cierpliwo- 
ści! Niebawem wynagrodzę ci 
wszystkie te smutne lata rozłą- 
ki i pustki. Ubóstwiający Cię 

Armand“, 


ROZDZIAŁ XV. 


Gomfe de la Roche 


Van Aldin w milczeniu prze- 
czytał powyższy list od począt- 
ku de końca. Wściekłość napę- 


ma kupiecka i to nie tylko dziś, w 
dobie kryzysu. Istnieje zasadnicze 
niedocenianie znaczenia reklamy. 
Zagranicą ogłoszenia opłacają w 
zupełności druk i papier. Paryskie 
„L'Illustration” już w lutym zamy 
ka ogłoszenia do grudniowego nu 
meru Świątecznego, 


Węgry pokonane 
w międzynarodowym 
turnieju ping-pongowym 

PRAGA, 3.2, (Własna służba in- 
formacyjna „Głosu Porannego”) — 
Wreszcie zostały zakończone mię- 
dzynarodowe walki ping - pongo- 
we o pahar Swayinlinfa, przy- 
czem nie obeszło się bez skandalu. 
Jak już donosiliśmy, kapitan dru- 
żyny węgierskiej zażądai wyznacze 
nia spotkania Węgry — Czechosło- 
wacja na godz. 9 zrana, miał przy- 
tem nadzieję, że o tak wczesnej po 
rze nie stawi się niesłychanie szo 
winistyczna publiczność ezeska, 
która w niedopuszczalcy sposób 
Wopinguje swych przedstawicieli, 
wyprowadzając z równowagi gra- 
czy węgierskich. Jednakże i tak 
wczesna pora nie pomogła. 

Na sali zjawiło się około 3 tysię- 
cy widzów, rekrutujących się 
przeważnie ze sfer _ studenterji i 
młodzieży szkolnej, przyczem usta- 
wiczne prowokacje i okrzyki wy- 
prowadziły zupełnie z równowagi 
drużynę węgierska, która też osta- 
tecznie przegrała 5:3. 

W następnych spotkaniach elimi 
nacyjnych Węgry pokonały Aur 
strję 5:1, a Czechosłowacja — Au- 
sirję 5:2. Tak więc po raz pierw- 
szy od lat 5 udało się odebrać We- 
grom puhar i tytuł mistrzowski, co 
prawda w niebardzo tair sposób. 

Dotknięci nietakiem czeskim we 
grzy wogóle nie zławili się po od- 
biór srebrnych plakiet, należnych 
im za drugie miejsce. 


acc 


Ogólmy widok bombardowan 


ego przez japończyków Nankinu. 
UKWEMPOZEEE TCTSEZ ZOZ ARR erda eh A Ri ET AED ASO AOC" LZH DE ZZOTZOZA 


dziła mu krew do twarzy. Na 
czole jego wystąpiły żyły, a 
wielkie dlonie zacisnęły się kon 
wulsyjnie. Nie mówiąc ani sto- 
wa zwrócił przeczytany list, — 
Carrege patrzał w napięciu na 
swoje biurko, Caux 
wzrok w sufit, a Herkules Poi- 
rot starannie strzepywał jakiś 
urojony pyłek ze swego rękawa. 
Takt nakazywał tym ludziom 
m'lczenie w tej dramatycznej 
chwili. Dopiero po pewnym cza 
sie sędzia śledczy zdobył się na 
odwagę, by poruszyć bolesny 
temat. 


— Może ma pan jakieś przy- 
puszczenia — zapytał, — kto... 
hm... mógł być autorem tego 
listu? 


— Ja wiem, kto ten list pi- 
sał — odparł groźnie van Al- 
din. — Łotr, który się nazywa 
książę de la Roche. 


Nastąpiła panza. Następnie 
Poirot powiedział niemal szej- 
tem: 


— Rozumiemy doskonale, jak 
bolesne dla pana jest poruszanie 
tego tematu. A jednak jeśli czyn 
ma zostać pomszezony, musimy 
wiedzieć wszystko. 

Van Aldin milczał przez chwi 
lẹ, poczem ledwie dostrzegal- 
nem kiwnięciem głowy dał do 
zrozumienia, że rozumie słusz- 
ność tego punktu widzenia, 

-— Pan ma rację, panie Pol- | 


utkwił 1 


rot. Jest to niemal ponad moje 
siły, ale muszę panu powie- 
dzieć wszystko, co jest mi wia- 
dome. 


Przerwał na chwilę i potań 


ręką czoło, poczem ciągnął da: 
ej: 


— Historja zaczęła się przeł 
jedenastu, czy dwunastu laty w 
Paryżu. Moja córka byla wte- 
dy młodą dziewczyną, pelną ro- 
mantycznych pomysłów, jak 
zresztą wszystkie mlode dziew- 
czyny. Za mojemi plecami za- 
waria znajomość z tym księ- 
ciem de la Roche. Może słyszał 
pan o nim? 


Komisarz i Poirot kiwnęll 
głowami. 
— Nosił on to efektowne na 


zwisko — mówił van Aldin — 
ale ja bardzo wątpię, czy miał 
prawo do tego tytulu. 


— W każdym razie w alma- 
nachu gotajskim daremnie bẹ- 
dzie pan szukał jego nazwiska 
— potaknął komisarz. 


— Przystojny chłopiec wy- 
wierał na kobiecy wyj Lowe 
wrażenie. Ruta byla w nim na- 
miętnie zakochana, ale ja nie- 
bawem położyem kres całej 
awanturze, Człowiek ten był 
najzwyklejszym oszustem, 


(d. e. m.) 
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Nieuzasadniona 
prefensja 


— Kelner! Te ostrygi są stra- 
sznie małe, a pozatem nieświe- 
że! 

— Jeśli nieświeże, 
cież lepiej, że są male! 


——_„ „DD, 


Wiadomosci bibe 


Rada świadęzeniowa 


przy kasie chorych 
w Łodzi 


Niejednokrotnie już donosiliśmy 
o różnych oszustwach, popełnia- 
nych przez różne osoby na szkodę 
kasy chorych w Łodzi przy pobie- 
raniu świadczeń kasowych. 


W związku z tem ministerstwo 
pracy i opieki społecznej wydało 
przepisy w sprawie utworzenia 
przy oddziałach kas chorych t. zw. 
rad świadczeniowych. W skład 
rad świadczeniowych przy oddzia 
łach kasy chorych w Łodzi wcho- 
dzi po 5 członków z grupy praco- 
dawców i z grupy  ubezpieczo- 
mych. * Zadaniem tych rad jest 
sprawowanie nadzoru nad wypłata 
mi świadczeń pieniężnych na rzecz 
członków kasy chorych, względnie 
zapobieganie różnym _ oszustwom 
dokonywanym przy pobieraniu tych 
<wiadczeń. (p) 


Rozdział cukru 
bezrobotnym 


Wojewódzki komitet ido spraw 
bezrobocia komunikuje, że w nie- 
długim czasie przystąpi do roz- 
działa cukru dla zakładów opie- 
kuńczych, wychowujących dzieci. 


Podania o przydział cukru nale- 
ży składać do urzędu wojewódz: 
kiego do dnia 5 lutego 1932 r. 


Podatki w naturze 


Podania składać można 
do dnia 15 b. m. 


Wojewódzki komitet do spraw 
bezrobocia komunikuje, że minister 
skarbu przedłużył termin do skła- 
dania deklaracji na uiszczanie po- 


- datków w naturze do dnia 15 lu- 


tego 1932 r. 

Zainteresowani płatnicy winni 
pośpieszyć się z wypełnieniem de- 
klaracji, gdyż dalsze przedłużenia 
terminu stanowczo nie nastąpią. 


Noene dyżury aptek 


Dziś w nocy dyżurują następują 
ce apteki: Suke. Leinwebera (Plac 
Wolności 2) Suke. Hartmana (Mły- 
narska 1). W. Danieleckiego (Piotr 
kowska 127), A. Perelmana (Cegiel 
niana 32), J. Cymera (Wólczańska 
47) Suke, Wójciekiega (Napiórkow 
skiego 27). 


Eźwiękowy 


W dniu wczorajszym 0 go- 
dzinie 10 rano w lokalu inspek 
toratu pracy pod przewodnie- 
twem insp. Wojtkiewicza odby 
ła sie konferencja pomiędzy za 
rządem zwiazku pracowników 
tramwajowych, zrzeszonych 
przy kartelu związków ZZP. o- 
raz przedstawicielem dyrekcji 
K. E, Ł, dyr. Ringem. 

Na konferencji poruszona zo 
stała sprawa przyjęcia wszyst- 
kich pozostałych pracowników 
tramwajowych do pracy. 

Inspektor Wojtkiewicz po wy 


4.[1.— „GŁOS PORANNY" — 1932 


Redukcje w framwajach 


Zwiazki chcą prołsiamować sirejk protestacyjny 


słuchaniu żądań przedstawi- 
cieli związku w asobie prezesa 
kartelu p. Romana Kuchciaka, 
zwrócił się do przedstawiciela 
dyrekcji z propozycją przyję- 
cia do pracy wszystkich b. pra- 
cowników tramwajowych, a do 
tychczas jeszcze nie zatrudnio- 
nych. Rozchodzi się tu o komi- 
sję strejkową. 

Dyr. Ring oświadczył. że sta- 
nowisko dyrekcji jest bezwzglę 
dne iże nietylko powyżsi praco 
wnicy nie zostaną przyjęci do 
pracy, lecz jeszcze zosłanie zre 


dukowanych około 60 pracowni 
ków obecnie zatrudnionych. 

Wobec tego oświadczenia zo 
stąło zwołane w godzinach po- 
południowych posiedzenie za- 
rządu związku, na którem no- 
stanowiono zwrócić się do wszy 
stkich in. związków tramwa- 
jarzy oraz do pracujących 
tramwajarzy z żądaniem popar 
cia pozostałych strejkujących 
kolegów. 

Poparcie tvch żądań ma się 
wyrazić w postaci strejku. pro- 
testacyjnego. (p) 


"= Spadek frekwencji na kolejach 


spowodował wprowadzenie 20-dniowego miesiąca pracy 


Zarządzeniem ministerstwa 
komunikacji 

wprowadzono na .P. K. P, 20- 
dniowy miesiąc pracy dla wszy- 

stkich pracowników, 
zatrudnionych na P, K. P, 
dniem 1 lutego r. b. 

Z dniem wezorajszym praco- 
wnicy węzła łódzkiego zostali 
podzieleni na dwie zmiany. 
Pierwsza zmiana 

przestala z dniem wezoraj- 
SZym pracować i zgłosi się q0 
piero do pracy w dniu 8 b. m» 
poczem przerwa tygodniowa w 
pracy nastąpi dla Qrugiej zmia- 
ny. 


z 


Jak się dowiaduienty, reduk- 
cji dni pracy ulegli pracownicy 
wydziałów: 
mechanicznego, drogowego n- 

raz puchu. 

Redukcja dni pracy ma na 
względzie poczynienie 0szcze- 
dności w związku ze zmniejsza 
jacym się z dnia na dzień mt 
chem pasażerskim oraz trans: 
partowyvm na P, K. P, 

Celem wyrażenia protestu 
przeciwko zmniejszaniu tą dro- 
gą zarobków, zarząd związku 
zawodowego kolejarzy, oddział 
łódzki (Kilińskiego 77) zwołuje 
zebranie wszystkich p:acowni- 


$irejkk w konfekcji 


Konferencja z chałupnikami bez rezultatów 


W dniu wczorajszym odbyło 
|se w centralnem  stowarzysze- 
‘niu kupców (Piotrkowska 46) 
zebranie utworzonej ostatnio 

przy tem stowarzyszeniu szłon 
ków sekcji konfekcyjnej. 

Na zebranie sekcji, skupiają- 
cej przeszło 30 firm, trudnią- 
cych się handlem męską koa- 
fekcją, przybyli delegaci związ 
liku chałupników. 

Od pewnego czasu bowiem 
trwa w firmach konfekcyjnych 

strejk chałupników, spowodo- 
wany redukcją cen ze strony 
konfekcjonerów. 

Na konferencji tej przedsta- 
wiciele sekcji konfekcyjncj za- 
proponowali, aby strejkujący 
przystąpili niezwłocznie do prz 
cy, a w międzyczasie wyionio- 
na zostanie specjalna komisja 
mieszana, która zajęłaby się lí- 
kwidacją zatargu. Przedstawi- 
ciele chałupników wysunęli 
kontrpropozycję, zgadzając się 
ną likwidację strejku tylko pod 
warunkiem, iż do czasu zała- 
twienia zatargu będą oni praco 
wać na starych warunkach, a 


4086886668866666868030806 
Prywatne 


Pogotowie Lekarskie 


Zielona 6. Telefon: 


12-333 


Udziela doraźnej pomocy lekar 

;skiej we wszelkich wypadkach 
(nagłych o każdej porze dnia i 
nocy Lekarska pomoge akusze- 
[ryjno-ginekologiczna. 


IDWAJ 


Dziś i dni następnych! 


rowe stawki obowiązywałyby 
od.daty. podpisania nowej u- 
mowy. 

Do porozumienia w tej spra- 
wie nie doszło i strejk ten na- 
rązie utknął na martwym punk 
cie. 

Następna konferencja wspól- 
na przedstawicieli sekcji kon- 
fekcyjnej i związku chałupni- 
ków wyznaczoną została na nie 
dzielę. 


go dodatku 


ków P. K. P. węzła łódzkiego 
Jo lokalu związku, celem wy- 
rażenia protestu przeciwko w- 
szczuplaniu zarobków praco- 
wnikom kolejowym. 
Zebranie to odbędzie się ju- 
ro o godzinie 17-ej. (m) 
E E A E 
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(ZAZU: Jk 
OPSE MAMI 


W -Dzienniku Ustaw" zosta- 
ia ogłoszona ustawa n kryzyso- 
wym dodatku do państwowego 
podatku od nieruchomości. 
Na zasadzie tej ustawy ma 
być kryzysowy dodatek do pań 
stwowego podatku od nierucho 
mości odliczany i pobrany po 
raz pierwszy przy wymiarze po 
datkowym za rok 1932. 
Kryzysowy dodałek wymosi 
3 pree, podstawy wymiaru pań 
stwowego podatku ng nieru- 
chomości, 
przyczem wolne są od kryzyso 
wego dodatku budynki mie. 
szkalne, których 
roczny ezynsz nie przekracza 
tysiąca złotych. 
Wymiar i pobór kryzysowe- 
winien być  usku- 


Co usłyszymy dziś przez racja? 


12,10 Muzyka z płyt gramofono- 
wych. 

12.35 Poranek szkolny z filharm. 
warsz. W programie muzyka ta- 
neczna różnych narodów. 

15,50 Program dla dzieci. 

16,20 Lekcja języka francuskie- 
go (kurs średni). . 

16.40 Płyty gramofonowe. 

17,10 Odczyt pt. „Estetyka uli- 
cy, reklamy i okna sklepowe”. 

17.35 Końcert kameralny. 

18,50 Rozmaitości. 

19.15 — 19,35 Fragment ze 
sztuki Istvana Michali'ego pod ty- 
tulem: „Mam lat 26” w wykonaniu 
artystów teatrów miejskich w Ło- 
dzi, pań: Grabowskiej, Horeckiej, 
Niedziałkowskiej,  Tatarkiewiczo- 
wej. Woskówskiej oraz panów: 
Białoszczyńskiego. Grolickiego, 
Kempy, Mrozińskiego, Szletyńskie 
go i Węgrzyna. 

20,00 Feljetou pt. „Bezrobocie w 
starożytności”. 

20,15 Transmisja z filharmonji 
warszawskiej, koncert tow. „Harfa” 

21.25 Słuchowisko pt. .,Osiolek” 
pg. CaiHavett'a i de Flers'a. 


MALL 


Film dla młodzieży i dorosłych! 


22,10 Plyty gramofonowe. 

22.30 Koncert Polskiego 
muzycznego ze Lwowa. 

23,00 Mrzykn tamoczńt ze Ewo- 
WA. 


tow. 


AUDYCJE ZAGILANICZNE 
Langenberg (472) 
21,00 Koncerty: 

C-dur Mozarta i Skrzypcowy 
moll Dworzaka, 

Daventry (398) 

22,10 Koncert (Warjacje na te- 
mat pieśni dziecięcej Dohnanyrego 
Symfonja D-dur Mozarta, Poematy 
symfoniczne Graingera i Sargenta) 

Manchester (480) 

„20,30 Koncert (Symfonje Mozar- 
ta i Baxa, Szeherezada Korsakowau) 

Sottens (403) 

20,30 Kwartety smyczkowe: Bee 
tltovena C-dur, Szuberta D-moll i 
Debussy'ego. 

Budapeszt (550) 

19,30 Opera: Wagnera. ,/Tannhau- 


ser”, 


Fortepianowy 
Ą-- 


ZEZNANIA O OBROCIE 

Miejscowa ekspozytura urzęd 
skarbowego wzywa odnośnych płat 
ników podatku obrotowego, Za- 
mieszkałych na terenie m. Pabja- 
nie do złożenia najpóźniej do dnia 
15 b. m. jako w terminie preklnzyj 
mym zeznań a obrocie dokonanym 
w roku 1931, 


25-LECIE PPS. w PABJANICACH 


W niedzielę dnia 7 bm. obchodzi 
uroczyście miejscowy komitet Poł 
skiej Partji Socjalistycznej 25-leciw 
swej egzystencji. Szykuje Się na 
ten dzień caiy szereg publicznych 
imprez. 


ROZPRAWA NOŻOWA 


Przy ul. Warszawskiej Nr, 117 
qchnięty został w lewy bok nożem 
niejaki Antoni Przybył przez Swe- 
go „przyjaciela” Czesława Szmigul 
skiego. Zadana rana okazała się 
tak poważna, że odwieziono Przy- 
była w stanie groźnym do szpitala. 


WYPADEK PRZY PRACY 
W fIabryce papieru przy ul. Pił- 
sudskiego uległ eiężkiemu poparze 
niu przy pracy robotnik Mieczy 
sław Rzanką zamieszkały przy ul. 
Tuszyńskiej 79, h t. 


T TE ENĄ 


+ SI 


1.000 ziotych komornega 


nie opłaca dodatku kryzysowego do podatku 
od nieruchomości 


teczniany równocześnie z wy- 
miarem i póborem państwowe- 
go podatku od nieruchomości. 
Nakazy płatnicze mają obejmo 
wać zarówne sam podatek, jak 
i dodatek xryzysowy, ale nie w 
jednej łącznej sumie, lecz od- 
rębnie. 

Kryzysowy dodatek do pań- 
stwowego podatku od nieruchv 
mości nie może służyć za pod- 
stawe do wymiaru podatków 
samorządowych, ani też 

nie pobiera się od niego nad- 
zwyczajnego 10 proc. dodatku. 


Dr. Roman 


, 
BORNSTEIN 


ord. w chor. wewnętrznych i nerw. 
(specj. PRZEMIANA MATERJI) 


TRAUGUTTA 


tel. 123-06 


9 od 61/2—8-ej 


frowizoryczne szkice, 


na podstawie których 
wpływały zaliczki 


Za kilka dni sąd okręgowy w 
Lodzi rozpatrywać będzie sprawę 
inż. Charczewskiego, współwłaści- 
ciela biura budewlanego w Łodzi. 

Akt oskarżenia zarzuca Char- 
czewskiemu, że przyjmował zamó- 
wienia na roboty i pobierał zalicz- 
ki, lecz wykonywał jedynie pro- 
wizoryczne szkice, których nie po- 
dawał do zatwierdzenia komisj: ma 
gistrackiej. Gdy klijenci monito- 
wali go o przyśpieszenie Tacy, 
oświadczał im, że wykona zamówie 
nie natychmiast po zatwierdzeniu 
płanów. W ten sposób nabrał wie- 
ie osób ma poważne suty. Gdv klj- 
jenci stawali się coraz bardziej 
natarczywi, Charczewski zbiegł do 
innych miast, gdzie prowadził po 
dobne „tranzakeje”, 


Po wyroku w łódzkie sądzie, 
Charczewski przekazany zostanie 
władzom sądowym innych miast, 


2 serje w jednym programie ! 


Film osnuty na tle autentycznych przygód. W rol. główn 


Jedn Forei, lelie 


Guibert I Leslie Shaw 


Ceny miejsce pomimo kolosalnyeh kosztów niepodwyższon: 
Dziś początak o 4 po poł. 
Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 50 gr. 


Po długich i ciężkich cierpieniach rozstał się z tym światem nasz najukochańszy 


mąż, ojciec, teść, dziadek i brat 


ARTUR M. MINTZ 


przemysłowiec i obywaści m. Łodzi 2 


przeżywszy lat 63. 


Wyprowadzenie drogich nam zwłok z domu żałoby przy ul. Przejazd 30 nastąpi 
dziś, w czwartek, dnia 4 lutego 1932 r. o godzinie 13-ejj o czem zawiadamia pogrążona 


w nieutulonym żalu 


Uprasza się o nieskładanie kondolencyj. 


Premier belgijski 
okradziony w Łodzi 
Na stacji Łódź - Kaliska okra- 
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W dniu 2 b. m. rozstał się z tym światem 
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RODZINA. 
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Reparacje 
a sytuacja między- 
narodowa 


dziony został przejeżdżający Staraniem łódzkiego  stowarzy: 
przez Łódź b. premier belgijski, szenia techników oraz towsrzy- 
Georg Theunis. 


Złodziej skradł mu portfel, za- 
wierający 3,000 fr. belg. i 100 mk. 
niemieckich, 

Zawiadomiona o kradzieży poli- 
cja na dworcu wszczęła poszuki- 
wania. (b) 


Okradziono Gazę 
w tramwaju 

W tramwaju linji Nr. 5 zdążają- 
cym na dworzec Łódź-Kaliska w 
dniu wczorajszym nieznany spraw- 
ca okradł kupca Galbusa Oazę, za- 
mieszkałego przy ul. Piotrkowskiej 
$T. 

Jakiś rzezimieszek wyciął mu ży 
letką kieszeń i skradł portfel, sa- 
wierający 690 zł. oraz różne doku- 
menty. 

Poszkodowany zwrócił się do po 
licji, która wdrożyła energiczne po 


naszego Związku 


szukiwania. (a) 
Włamanie do składu 
tytoniowego 


Nocy ubiegłej dokonano zuchwa- 
łego włamania do składu wyrobów 
tytoniowych Karola  Ruprechta, 
przy ul. Gdańskiej 8. 

Niewykryci dotychczas sprawcy 
wyłamali drzwi wiodące do składu 
od strony korytarza, poczem do- 
stawszy się do wnętrza splondrowa 
li szafy i półki i skradli różne wy- 
roby tytoniowe oraz 70 kg. cukru, 
który przypadkiem znajdował się 
również w składzie. 

Poszkodowany po  prowizorycz- 
nem sprawdzeniu ustalił wartość 
skradzionego mienia na sumę oko- 
ło 1700 zł. 

Powiadomione o kradzieży wła- 
dze policyjne wdrożyły energiczna 
poszukiwania za złodziejami. (a) 


naszej instytucji. 


Władysława Janczarek żyła 
w bliższych stosunkach z Leo- 
nem Słomowskim, który w re- 
zultacie, wykorzystawszy jej 
naiwność, wyłudził œd niej 
prócz rzeczy mniej realnych, 
również pieniądze i inne przed- 
mioty, poczem porzucił ją 1 
zamierzał ożenić się z inną. 

Janczarkówna, oburzona ta- 
kiem postępowaniem przyjacie 
la, dnia 2 lipca 1931 r. w bra- 
mie domu przy ulicy Nawrot 
42, gdzie zamieszkiwał Słomow 
ski, oblała mu twarz kwasem 
solnym. 

Została ujęta przez przecho- 
dniów i stanęła dnia 12 gru- 
dnia 1931 r. przed sądem okrę- 
gowym w Łodzi, który skazał 
ją na 1 rok więzienia. 

Skazana Janczarkówna prze- 


CHRONI SKÓRĘ RĄK 
PRZED WIATREMINIEPOGODĄ 


SWKREM GLICERYNOWY 


ALICERIJELL 


— 


Specjalista chorób skórnych 
wenerycznych i moczopłeiowych 
elektroterapja, diatermja, bada- 
nie krwi i wydzielin 
Andrzeja 5.telef. 159-40 
Przyjmuje od 8—11 i 5—9 w. 
w niedziele i święta ed 9—1 
Oddzielna poczekalnia dla pań 


e nn 


ARTUR M. MINTZ 


członek Zarządu Spółdzielczego Łódzkiego Banku Włókienniczego. 
W Zmarłym straciliśmy nieodżałowanego współtowarzysza pracy, 

szczerze oddanego instytucji naszej. 
Pamięć o Nim zachowamy nazawsze 


Rada Nadzorcza, Zarząd i Dyrekcja 
Spółdzielczego Łódzkiego Banku Włókienniczego 


W dniu 2 b. m. rozstał się z tym Światem długoletni członek 


W Zmarłym tracimy człowieka zacnego i szczerze oddanego 


Cześć Jego pamięci! 


Zarza 
Krajowego Związku Przemysłu Włókienniczego 


lajpierw kwasem m Dole rain 


oblała niewiernego kochanka, gdy wracał z inną od ołtarza 


bywała przez cały czas na wol- 
ności, pod dozorem policji. To 
też w międzyczasie, gdy dowie- 
działa się, że Słomowski, który 
z opresji wyszedł względnie o- 
bronną ręką, z nieznacznemi je 
dynie oszpeceniami twarzy, za- 
mierza wziąć ślub z Leonardą 
Chojnacką, zamieszkałą przy 
ul. Nawrot 42, dnia 7 listopada 
1931 r. oczekiwała przed bramą 
na powraczjącą od ślubu mło- 
dą parę. 

Ślub odbył się w kościele św. 
Krzyża. Gdy młodzi małżonko- 
wie Słomowscy, to jest Leon i 
EE TEAZTZE TI 


S$Składaj odzież 
i bieliznę dla 
bezrobołnych 


stwa ekonomistów w piątek, dnia 
5 lutego r. b. o godz. 20 i pół w lo- 
kalu stowarzyszenia przy ul. Piotr 
kowskiej 102, p, Adam Faterson. 
wygłosi odczyt na temat: „Proble- 
wat reparacyjny na tle obecnej av 
tuacji międzynarodowej”. 
Wstęp tylko za zaproszeniami 


ODCZYT CZERWONEGO 
KRZYŻA ? 

Staraniem sekcji odczytowej od- 
działu łódzkiego Polskiego Czerwo 
nego Krzyża w niedzielę, dnia 7 lu 
jj tego r. b. o godz. 12 min. 80 w po- 
łudnie w sali YMCA., Piotrkowska 
89 p. dr. Grynberg wygłosi odczyt 
pt. „Ppływ psvchiczny aa powsta- 

wanie choroby”. 
Wstęp bezpłatny. 


Maleńka" 


to 


Janet 
Gaynor 


w aureoli wielkiej 
miłości 


żona jego Leonarda z Chojnae- 
kich, w towarzystwie ojca mło- 
dej  Melehjora Chojnackiego. 
powracałi od ołtarza do domu 
weselnego, przez tłum cieka- 
wyeh przedarła się Janczarków 
na I wylała zawartość garnka z 
kwasem siarczanym na twarz 
Słomowskiege, przyczem w po- 
śpiechu oblała również żrącym 
płynem twarz Melchjora Choji- 


nackiego. 
Słomowski utracił oko ido- 


znał zupełnego zeszpecenia twa 


rzy i nosa. 
Janczarkównę ujęto i esadzo 


no w więzieniu. Wczoraj sąd 
okręgowy rozpoznawał drugą 
jej sprawę i po naradzie skazał 
21-letnią Władysławę Janeza- 
rek na 3 lata więzienia, vaste- 
pującego dom poprawy. (a) 


wkrótce w Linie | 


Na wzór wiedeński 


PRACOWNIA 
ORTOPEDYCZNA 


Karola 5 
pod kierunkiem 
D-ra Lubicza 
przeniesiona na ul. 


Piofrkowską 449 


wykonuje podług odlewów 
gipsowych: wkładki na zbo- 
lałe stopy, gorsety na schorza- 
łe kręgosłupy, aparatv, orto- 
pedyczne na gruźlicę stawów, 
oraz sztuczne nogi, ręce ete. 
Lekarz przyjmuje od 1 — 2 
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Wszysikie wchilicuły 


Konkurs zjadaczy pączków 


Aleksander Jakuszko, królem żarłoków warszawskich 


Zjadł 43 pączki w ciągu pół godziny? 


Kawiarnia warszawska, Godzina 
2, minut 10. Gong bije. Na arenę 

odgrodzoną czerwonym sznurem 
wchodzi 10 zawodników. Sami męż 
czyżni. 

Przed każdym taca z pączkami. 
Na komendę wszyscy, jak jeden 
mąż, rzucają się na pączki, które 
z błyskawiczna szybkością zaczy- 
nają znikać, Niektórzy panowie je- 
dzą żarłocznie, jakby chaotycznie, 
inni metodycznie i z całą powagą, 
jeszcze inni z nonszałancją, jakby 
nieświadomi swojej ważnej misji. 

Publiczność rozentuzjazmowana. 
Bije brawo, dopinguje zawodni- 
ków. $ 

Trzydzieści minut mija. 

— Panowie zawodnicy, ręce do 
góry! — pada okrzyk z trybuny 
sędziowskiej. 

Pierwsza runda gotowa, Zwycię- 
ża Piotr Staniewicz. Zjadł w ciągu 
pół godziny 39 pączków. 

Za czerwonym sznurem zasiadają 
nowi bohaterowie. Jeden z nich zy- 
skuje odrazu względy publiczności. 
Nazywa się Jakuszko, ma twarz 
ogromną i czerwona, jest okrągły i 
rumiany, jak pączki, które zajada. 

Oklaski biją pod sufit. Jakuszko 
wstaje, kłania się jak aktor prowin 
cjonalny i je pączki systematycz- 
nie, z gracją, odchylając mały pa- 
lec prawej ręki. 

43 pączki! 

Oto tryumf Jakuszki! 

Twierdzi, że zjadłby więcej, bo 
dla niego to „mięta i guzik”, gdy- 
by nie brak czasu, Trzydzieści mi- 
nut to trochę za mało... 

— Czy pan jest... zawodowcem, 
czy amatorem?! — pyfa ktoś. 

— Pierwsze dwie tace jadłem 
jako amator — odpowiada dowcip- 
nie p. Jakuszko, — a trzecią jako 
zawodowiec, 

Publiczność ma dosyć. Trzecia 
tura nie budzi zainteresowania, 

Okazuje się zresztą, że niesłusz- 
nie, bo brał w niej udział groźny 
konkurent Jakuszki — Jan Cerka- 
nowicz, który zjadł pączków aż 42. 

Q jeden tylko mniej! 

Aleksander Jakusako  (Górno- 
śląska 25), ma lat 24. Jest bezro- 
botnym. 


Opowiada, że do konkursu treno 
wał się, ale nie na ilość pączków, 
bo na to nie ma pieniędzy, tylko 
„na czas”. Chodziło mu o wypróbo 
wanie, ile czasu zająć może naj- 
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I-szy dźwiękowy 
Kino-Teatr w Łodzi 


SPLENDID 


Geny na poranki zniżone! 


Dźwiękowe Kino @ 


Dźwiękowy Kina -Tealr 


„GAPITOL 


Dziś i dni nastepnych! 


W rolach głównych: 


mniej — zjedzenie jednego pączka. 

Cerkanowicz jest rowerzystą — 
„gazeciarzem”. Pytają ge się, czy 
przyszedł na czczo, 

— Ale skąd?! — odpowiada — 
zjadłem rano kawał chleba z kieł- 
basą do herbaty. 

„Jury” nie jest zdania, jakoby 
tryumf Jakuszki był rekordowy. W 
Niemczech, w mieście Essen, (któ- 


rego nazwą Sama _ usposabia do 
obżarstwa!) zjadł 64 pączki, a re- 


kord amerykański wynosi ponoć 
85! 

Pytanie jednak, jakie to były 
pączki. 


Jakuszko otrzymał w nagrodę 
100 zł. Cerkanowicz dostanie 50 
zł, Staniewicz 25 (10 zł. w wyró- 
bach cukierni). Co zjedli —- to ich! 
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muszą się zarejestrować i wykupić odnośne 
znaczki 


Urząd przemysłowy I. instancji 
przy magistracie m, Łodzi przystą- 
pił do rejestracji wszystkich środ- 
ków lokomocji kołowej i wydawa- 
nia znaków rejestracyjnych . (nu- 
merków). 

Zgłaszający się po numery, po- 
winni przedstawić potwierdzenie 
zgłoszenia przedsiębiorstwa w 1t- 
rzędzie przemysłowym oraz podać: 
szerokość toru pojazdów (szeroko- 
i normalno - torowe), rodzaj uprzę 
ży (chomonta, szleje i szory). 


Ponure rozwiązanie trójkąta erotycznego 


zapowiedziana wizyfa u kochanka 


skończyła się przewiczieniem miewiernej 
żony do szpiłała 


W dniu wczorajszym 
dzinąch wieczorowych 25 let- 
nia Zofja Warecka, zamieszka- 
ła przy ul. Piotrkowskiej 211, 
oświadczyła swemu mężowi, 
388-letniemu Stefanowi, iż 
musi koniecznie udać się z wi- 

zytą do znajomych. 

Mąż, podejrzewając swą że» 
nę o zdradę, pozornie zgodził 
się na to, oświadczając urado- 
wanej żonie, że 
z powodu bólu głowy pozosta. 

nie w mieszkaniu, 

P. Zofja wyszła z domu, a 
mąż podążył za nią w pewnej 
odległości, śledząc ją. 

Przed domem nr. 174 przy 
ul, Piotrkowskiej do p. Zofji 
podszedł jakiś młody mężczy- 
zna, który po przywitaniu się z 
nią ujął ją pod rękę; przytuleni 
do siebie zamierzali udać się w 
kierunku ulicy Głównej. Wów- 
czas zdradzony małżonek zbli- 
żył się do zajętej sobą pary i 
podsłuchał prowadzonej przez 

nich rozmowy, 
z której dowiedział się. że nbo- 
je są ze sobą na „ty“ oraz, że 
jego małżonka obiecała niezna 
jomemu mężczyźnie, iż 


w go- | odwiedzi go riastępnego dnia w 


w jego mieszkaniu. 

Podbiegł tedy do aicznajo- 
mego i laską zadał mu 

cios w tył głowy. 

Nieznajomy, widząc, co się 
święci, zbiegł, pozostawiając 
swą przyjaciółkę pod „czułą o: 
pieką“ zdradzonego męża, któ- 
ry rozkazał natychmiast, aby 
udała się do domn. 

Zofja, po przybyciu do mie- 
szkania, zaczęła - usprawiedli- 
wiać się przed mężem. ro tak 
rozwścieczyło zdradzomego mē- 


„SANATO”) 


aktad. Położniczo - Chirurgiczny. 


Ogrodowa 10, tel. 2313-57 
li ll klasa 
Oddział 

położniczo-ginekologiczny 
Dr. med. Sz. Figerowa 
Dr. Reitler Kurjańska 
Dr. med. J. Baum 
Dr. med. W. Eychner 


ża, że 
porwawszy krzesło, uderzył 
niem żonę w głowę, 
a gdy padła na ziemię, 
jej jeszcze kilka ciosów. 
Do  nieprzytomnej kobiety 
sąsiedzi wezwali lekarza pogo- 
towia ratunkowego kasy cho- 
rych, który stwierdził 
kilka ran tłuczonych głowy o- 
raz wstrząs gyóżgu, 


zadał 


Po udzieleniu 
mocy 
ciężkim 
go kasy chorych przy ul. Zagej 
nikowej. 


pierwszej po- 
przewiózł ją w stanie 


Powiadomiona o wypadku 
policja zatrzymała Stefana Wu 
reckiego, przekazując go-do dy 
spozycji sędziego śledczego. (p) 


do szpitala okręgowe- 


Wszyscy mężczyźni, którzy prze 
kroczyli 21 rok życia, zgłaszający 
się po numery wozowe i rowerowe, 
powinni przedstawić dowody woj- 
skowe, stwierdzające, w jaki spo- 
sób zgłaszający się wypełnił wszy 
stkie powinności, wynikające z u- 
stawy o powszechnym obowiązku 
wojskowym. 


j Z żałobnej kariy | 


Onegdaj wieczórem zmarł w 64 
roku życia zasłużony obywatel na- 
szego miasta, znany  przemysło- 
wiece i działacz społeczny Artur 
M, Mintz, 


Zmarly przed trzydziestu mniej- 
więcej laty założył w Łodzi skrom- 
ną fabrykę włókienniczą, Przedsię 
biorstwo to rozwijało się z biegiem 
lat i dzięki energji i -solidności 
zmarłego stanęło na wysokim po- 
ziomię. . 


Jako przemysłowiec A. M. Mintz 
brał czynny udział w organizacji 
konsolidującego się przemysłu, 
był jednym z pierwszych człon- 
ków krajowego związku łódzkiego 
spóldzielczego banku włókiennicze- 
go i wchodził w skład urzędu star- 
szych Zgromadzenia Kupców m. 
Łodzi. 


A. M. Mintz nie zapominał nigdy 
o niedoli bliźnich, czego dowodem 
była jego współpraca w wielu in- 
stytucjach filantropijnych. Był rów 
nież czynny na terenie wielu placó 
wek społecznych i pełnił od kilku 
lat stanowisko ławnika w sądzie 
pracy, 

Na wszystkich polach, na któ- 
rych pracował świecił zawsze przy 
kladem cnót nieskazitelnego oby 
watela i prawego człówieką, 

Cześć Jego pamięci! 


Naiwny zabieg akuszaryjny 


przypłaciła życiem 18.letnia dziewczyna 


W dniu wczorajszym przed są- 


Cena porodu na II kl. wraz dom. okręgowym zasiadła na ławie 


z zabiegami 200 zł. 
Opieka nad dzieckiem 
Dr. med. J. Polakow 
Oddział ch'rurgiezny 
| Dr. med. M. Kantor, 
gode. przyjąć 1—3 pp. 


oskarżonych 20-letnia absolwent- 
ka gimnazjalna, Marja Wojciechow 
ska, zamieszkała w Bełchatowie 
pod Piotrkowem, ktora w czerwcu 
ub. roku przez zastosowanie swej 
koleżance, 18-letniej Janinie Zeli- 


gierównie, niedozwolonego zabiegu 
akaszeryjnego, spowodowała 
śmierć Zeligierówny. 

Sąd, po przeprowadzonej roz- 
prawie przy drzwiach zamkniętych, 
skazał Wojciechowską na 1 rok 
więzienia, zastępującego ‘dom po- 
prawy. (p) 


Dziś I dni następnychi Film, który wstrząsnął sumieniem całego śwlata. Najpiękniejsze arcydzieło filmowa epoki, osnute na tle najpopularniej. 


szej powieści Teodora Drel!- 
sera, która osiągnęła nakład 
2 miljonów egzemplarzy p. f. 


-Silvia Siilney, 


najpiękniejszy 
amant 


Phillips Helmes, 


Tragecdja Amerykańska 


realizacji genjalnego Józefa v. Sternberga twórcy filmów „Marokko“ 
i „X 27”. — W rolach głównych 3 gwiasdy Hollywoodu: — płomienna 


oran jasno- 
wlosa 


Frances Dee, 


Film tylko dla ludzi o zdrowych nerwach, — Uprasza się o łaskawe przybycie na początek seansów. — Passso partout i bi- 
lety wolnych wejść bezwzgl. nieważne. Początek seansów o g. 4 pp. w sob., niedz. i święta o g. 12, Apar, Westerh Electric, 


Wielkie arcydzieło dźwiękowe 


wytwórni FOXA 


Meski 


93 


w roli oficera fran- 
cuskiego i słodka 


Początek o godz. 4 po poł., w soboty i niedziele o godz. 12 w poł. 


Dziś poraz ostatni! 
Wielkie arcydzieło wytwórni 
1932 


M ty Pickford 
2-akt. Komedja amerykańska 


„UNITED-ARTISTS* 


oraz urocza 
i piękna 

Nad 

programi 


Gigantyczne arcydzie- 
króla reżyserów 
Cecil B. De Mille'a 


Ceny miejsa w soboty, niedziele i święta na poranki po 50 gr. i 1 zł. 


poraz pierwszy razem w jednym 
filmie pg. nieśmiertelnego dzieła 


oraz najnowsze dźwiękowe 
aktualności zagraniczne. 


Myrna Loy 


ty szpiega. 


w roli kobie- 


CZTERECH Z LEGJT” 


Konflikt miłości, nienawiści i poświęcenia. Dramatyezne przeżycia na tle martwych obszarów Sahary. 


Werner Baxier 


— Nadprogramy 


Leny miejsc zniżone 4 zł., 150 i 2 zł 


© Iii początek o 4 po poł, © 


„MADAME SZATAN“ 


Douglas Fairbanks 


Williama Szekspira POSKROMIENIE ZŁOŚNICY 


Aparatura dźwiękowa światowej sławy 


Najnowszy model 


„KLANGFILM* 


Dramat spółczesnych małżeństw.Pikantne i 
oryginalne sposoby zdrady małżeńskiej, — 
Bajeczna wystawa. 


Oryginalne pomysły, 


Vh głównych Kay Johnson, Reśinald Denny, Lilian Roth. 


Początek w dni powszednie o godzinie 4,30 po poł, w soboty, niedziele i święta o g. 2-ej w poł. 


Zamiezt feljetcnu 
c) 
życie jest... 


Życie jest kolejka podziemną: 
jedzie sie w ciemności i można u- 
siąść dopiero wówczas, gdy ktoś 
wysiądzie. Ale wtedy jest się prze 
ważnie już śmiertelnie znużornym 
i blisko celu. 
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* * 


Życie jest jak pokoje umeblowa- 
ne: trzeba tam mieszkać w wątpli- 
wem towarzystwie, ale nie dostaje 
śię nic do jedzenia, 


t k * 


Życie jest Lunaparkiem: wejście 
<a darmo, ale ta całą heca w środ- 
ku kosztuje jednak masę pienię- 
dzy. 


* w $ 


Życie jest kalejdoskopem: każde 
wstrząśnienie tworzy nowy, niespo 
dziewany óbraz — a całość składa 
się z hezwartościowych szkiełek. 


$ k m 


Życie jest popielniczką; zawiera 
przykro pachnące resztki wątpii- 
wych przyjemności. 


ę Ew 


Życie jest zapalniczką: w najważ 
uiejszej chwili brak benzyny. 


+- t = 


Życie jest chmurą: właśnie wi- 
działo się w niej smoki, piękne ko- 
biety i dziwne twarze — a już zie- 
wa cię zimnym deszczem, 

 * * 


Życie jest gumką: im więcej 
przy jej pomocy czynisz rzeczy nie 
czytelnymi, tem Staje się ona brud 
niejszą i mniejsza. 


* z w 


Życie jest jak egzekutor sądowy: 
niezbędny, ale niesympatyczny, 
LJ + = 


I tak dalej... 


P. El. 
PREZ ZA ZIE ZYC CZYTAC a] 
ŁÓDŹ NA BALU WSZECHNICY. 


Dnia 6 lutego r. b. pod protekto- 
ratem JWPanów wojewody WŁ 
Jaszezołta, oraz ich magnificencji 
rektora W, W. P., prof. dr. Teodora 
Viewegera i prorektora prof, dr. 
Stanisława Słońskiego odbędzie się 
w lokalu Wszechnicy przy Nowo- 
Targowej 24, bal reprezentacyjny 
t-wa Bratniej pomocy studentów 
W. W, P., oddział w Łodzi. 

Bal ten, majacy już piękną tra- 
fvcję, znany jest łódzkiej inteligen- 
tji z wytworności, Nie wątpimy 
więc, że i w bieżącym roku mury 
wszechnicy będą po brzegi zapeł- 
nione i że na tym ostatnim balu 
tegorocznego karnawału spotka. się 
rala towarzyska Łódź. Dochód z 
bal przeznaczońy jest na cele sa- 
niopomocowe, wydawnictwo skryp- 
tów oraz na wpisy dla niezamoż- 
nych studentów. 

Początek o godz. Ż2-ej. Cena bi- 
letu zł. 7 i 4 (dla studentów i woj 
skowych), Wejście tylko za zapro- 
gzeniami. 


) 


4, II — GLOS PORANNY“ — 1932 * 


TEATR MIEJSKI 

Dziś wieczorem oraz w sobotę i 
niedzielę o godz. 4 „Sprawa Drey- 
fusa”, i 

W piatek wieczorem „Królewski 
film” („Huk di Ballu”) z K: Szu- 
bertem w roli popisowej. 

W sobotę premjera sztuki Istva- 
na Michaly „Mam lat 267, Sztuka 
porusza najbardziej palące proble- 
my dnia dzisiejszego: bezrobocie 
iteligencji, spowodowane kryzy” 
sem, i wielką rozbieżność » między 
teatrem, oderwanym od życia a 
przyśpieszonem $ętnem tegoż ży- 
cia. 
scenie i na widowni. Reżyseruje i 
inscenizuje dyr. Karol Borowski. 

Pod kierunkiem Tadeusza Sygie 
tyńskiego próby muzyczne z „Ope- 
ry za trzy grosze”. 


TEATR KAMERALNY 

Dziś oraz w sobotę i w niedzielę 
o godz, 5 po poł. „Dr. Stieglitz” z 
M. Zniezem i L., Zbuckim. 

Piątek, sobota, niedziela i' pœ 
niedziałek wiecz. komedja Stefana 
Kiedrzyńskiego „Czwarty do bri- 
dża”. W rolach zapalonych bridźi- 
stów; Karczewski,  Woskowski, 
Zmiez i Ziembiński. 


GALERJA SZTUKI. 

Dziś, w piątek i sobotę galerja 
zamknięta. W niedzielę, dnia 7 lu- 
tego, o godz. 12-ej w południe uro- 
czyste otwarcie 8 zkolei wystawy 
instytutu propagandy sztuki. Mi- 
łośnicy i szerokie warstwy publicz 
ności łódzkiej będą mogli obejrzeć 
prace niezwykla ciekawej „grupy 
artystycznej: „Bractwa św. Łnka- 
sza”, Są to ostatnie prace wyżej 
wspomnianej grupy, które po War- 
szawie pierwsza Łódź będzie mo- 
gła oglądać. 


KONCERT . KAMERALNY WIL- 
KOMIRSKICH > 

Dziś, w czwartek, dnia 4 lutego 
od godz. 17,35 — 18,50 transmitu* 
je rozgłośnia łódzka P. R, ze stu- 
dja stacji warszawskiej. bardzo in- 
tersujący koncert kameralny w wy 
konaniu M. Wiłkomirskiej (tort.) i 
K. Wiłkomirskiego (wiolonczela). 

Na program tego koncertu skła- 
daja się następujące utwory: Sona- 
ta e-moll na fortepian i wioloncze- 
le — Brahmsa, Nokturn fis-moll i 
2 mazurki — Chopina, — odegra 
p. Wiłkomirska, dałej Romans — 
P. Maseagni'ego, Walt — W, Mali- 
szewskiego, Menuet — Ol. De 
bussy'ego, U samotnego. źródła — 
R. Straussa, Pieśń hinduska z ope- 
ry „Sadko” i „Trzmieł” z opery 
„Car Sultan” — M. Rimskij Korsa- 
kową — wykona p. Wiłkomirski. 
następnie usłyszymy La Cathedra- 
le englontie, Cl. Debussy'ego, oraz 
na zakończenie Preludjum €-dur i 
Etjudę C-moll — 5. Prokofjewa — 
w wykonaniu b. Wiłkomirskiej. 


Wspomagaiąc bezrobotnych 
umactniasz podwaiiny państwa” "" 


Akcja sztuki odgrywa się ią, 


Wkrótce 
uirzycie_boSią 


„TEATR, MUZYKA i SZTUKA 


Z estrady koncertowej 


Koncert popołudniowy 


dyr. W. Berdjajew — sol. CI. -Arrau 


Program zawierał dawno niesty- 
szaną Symionję „Z Nowego Świa- 
ta” Dworzaka. Wielką jest moe 
wiedzy, większą - jeszcze jest moc 
talenty, ale największym skarbem 
artysty jest gorące, wrażliwe, ko- 
chające serce, Ono to podyktowało 
ową symłonję twórcy, tęskniącemu 
w Ameryce «do. swej ukochanej oj- 
czyzny. Dworzak daje szereg na- 
strojów i uczuć, jakie odbiły się w 
jego duszy za oceanem. Zasadniczą 
huta czeskiego kompozytora jest 
optymizm życiowy. Czasami za- 
chmurzy się ten pogodny nastrój a 
i wówczas ma w sobie pierwiastki 
zdrowej tężyzny i żywiołowy rytm. 
Serce, choć wydziera się do swoich 
łąk i pól, nie może jednak pozostać 
bez echa na radość, szczęście i po- 
gede obcych, otaczających artystę 
ludzi. Stąd rzewna tesknota sto- 
wiańska spłata się z rubaszną swo- 
bedą yankesów w muzyce o egzo- 
tycznych motywach i rytmach, Gig 
boko odczute „Adagio” jest fed- 
nem z najszczerszych objawień 
twórczych. Wyśpiewał je rożek an 
gielski, a doskonale spisali się i in- 
ni jego towarzysze, wywodzący się 
z drzewa i blachy, a tak nieodpo- 
wiedzialni jeszcze w uwerturze z 
„Wolnego Strzelca”, rozpoczynają- 
cej koncert, Naogół biorąc i u- 


względniając nieodpowiednio w pro 
porcji nikłą obsadę pierwszych 
skrzypiec, wykonanie zarówno u- 
wertury jak i symłonji było sta- 
ranne i spotkało Się z uznaniem pu 
biiczności dla kierownika Walerja- 


na Berdjajewa. Należy on do rzad-. 


kiego typu dyrygentów, którzy 


zdobywają się na duży zasób ener- 


gii przy pracy przygotewaweczej, 
by na samym Koncercie nie szar- 
pać orkiestry i nie mącić wrażenia 
odruchami, obliczonymi — jak u 
innych — na efekt wirtuozowski. 


W solowej części wykonał Clau- 
dio Arrau szumanowski „Koncert 
a-moli”, którego nuta przejmuje 
tchnieniem nastrojowej romantycz 
ności, zwłaszcza w pierwszej i dru- 
giej części. Dzieło to nałeży obok 
„Fantazji” do najwspanialszych 
utworów Schumanna i napisane by 
ło w okresie najbujniejszej jego 
twórczości. P. Arrau potrafił wy- 
ciągnąć z fortepianu właściwą bar- 
wę wdzięcznego mąrzycielstwa i 
odtworzył koncert- z krańcowem 
wykorzystaniem linji utworu, Znie 
wolony do naddatków ofiarował 
„Pieszczotkę” Chopina w układzie 
Liszta oraz Etiudę Chopina „F- 
dur” op. 10 Nr, S$. 


F. Halpern. 


w starożytności 


Rozgłośnia łódzka P. R. nadaje 
dzis, w czwartek, z Warszawy in- 
teresujący felieton p. Jerzego Żyć- 
kiego pt. „Bezrobocie w starożyt- 
ności” (godz. 20,00 — 20,15). Felje 


— Zachwycający chłopiec z tego | niaczyć i zdemoralizować. 


Piotrusia! Oczy ma matki! 
— A nos ojca! 


którzy przypuszczają, 


tonu tego winni wysłuchać ze 
szczególną uwagą ci z pośród nas. 
że bezrobo* 
cie stanowi specyficzną klęskę na- 
szej doby. Wbrew temu tak roz- 
powszechnionenu zresztą mniema- 
niu, stwierdza p. Życki że w miarę 
podbojów dokonywanych przez 
Rzym starożytny na wybrzeżach 
morza Śródziemnego, gdy z Afryki 
napływać zaczęła tanie zboże, a ź 
Azji bardziej doskonale wyroby 
przemysłowe pod koniec II wieku 
przed Chrystusem, najszersze war- 
stwy pracujące Rzymu stały sia 
wyzutymi z warsztatów pracy nę- 
dzarzami. 


Próhowałi temu zaradzić bracia 
Grzkchowie — mówi prelegent — 
usiłując skierować zastępy bezro- 
botnych do kolonii rolniczych. Nie 
dało to. wszakże pożądanych 
rezultatów, bo kolonje były za ma 
ie, a nadto obywatelski „lumpen- 
proletarjat* zdążył się już rozpróż 
Wpro- 
wadzili więc Grakchowie system 
zaponióg w postaci rozdawania zbo 
ża, napływającego tytułem dania 


PIOTRUŚ: Tak, tak! A spodnie |Z podbitych prowincji... 


A więc „wszystko to już było”, 
jak powiedział Ben - Akiba.. (r) 


| 


Gretę Garbo 


i NILS ASTRIERA 


„POKUSA“ 


w najpięknieiszym filmie sezonu, w wielkim 
dramacie erotycznym,.pod tytułem 


„Pokusa“ (irety Garbo — to kreacja, jakiej 
nie stworzyła żadna aktorka ną ekranie kina 


„PALACE”! 


Kr. 35 


Piękno ulicy — 
reklamy i okna sklepo: 
wego 
Dla jednych paradoks dla in- 
nych coś sztucznie wymyślonego i 
nieuchwytnego będzie się mieścić 
w odczycie prof. Stanisława Mach- 
niewicza. transmitowanym dziś, w 
czwartek, o godz. 17,10 „Estetyka 
ulicy — reklamy i okua sklepowe- 
go”. Bo i jakżeż mówić o estetyce 
nowoczesnego miasta, którą two- 
rzy szereg _ najróżnorodniejszych 
elementów przypadkowych i zmien 
nych, nie sprowadzonych świado- 
mą wolą jednostki do wspólnego 
założenia? Tukby się zdawać mo- 
glo. Bliższe wejrzenie w istotę za- 
gadnienia odkrywa jednak pewne 
możliwośći sharmonizowania różno 
rodnych pierwiastków, składających 
się na różnowartościową niejednoii 
tość ulicy . współczesnego miasta. 
Jako zasadnicze elementy ulicy u- 
znać należy domy, reklamy i okna 
sklepowe. Zmiennem czynnikami 
będą nastroje Światła naturaluego, 
żależnie od pory roku i dnia, sto- 
pień przejrzystości luh zamglenia 
powietrza oraz wszystkie dostępne 
dzisiejszej technice możliwości o- 
świetlenia elektrycznego, A więc 
cegronina rozmaitość czynników 
zmiennych. We wszystkich tych e- 
lementach tkwi przebogata skala 


możliwości estetycznych, różnią- 
cych się dość znacznie od wszei- 
kich form piękna tradycyjnego, 


wielbionego przez podręcznik sztu 
ki i gromadzonego po muzeach i 
galerjach. Co więcej, to nowe piek 
no nie podlega w swej nieustannej 
zmienności prawie żadnemu arty- 
siycznemu utrwaleniu, 

Sztuka kryje się bowiem ze wszy 
stkiemi esteiycznemi rozkoszaśmi 
w dziedzinach i zjawiskach naj- 
mniej uznawanych, a zbyt często 
lekceważonych, A więc posluchaj- 
my odczytu prof. Machniewicza o 
lekceważonej dziedzinie piękna: uli 
cy, rekłamy i okna sklepowego. O 
ile treść odezyłu nie przekona, to 
w każdym razie zaniepokoł, a mo- 


że odkryje nowa dziedzinę piękna, 


Tej nadziei warto poświęcić kilka 
minut przy odbiorczym aparacie ra 
djowym. (r) 


ŁÓDZKA WYPOZYCZALNIA 
KSIĄŻEK (Andrzeją 5) POD NO- 
WYM ZARZĄDEM, 

Znana w szerokich sferach na- 
szego miasta dlugoletnia kierowni- 
ćzka wypożyczalni książek, L. Fi- 
srera, p. Apolonja Michalska, obję- 
lą z dniem 1 lutego r. b. „Łódzka 
wypożyczalnie książek” przy. ul. 
Andrzeja: 5. > 

Łódzka wypożyczalnia « książek 
pod zarządem nowej —wlaścicielki, 
p. Apolonji Michałskiej, zaspakajać 
bedzie najwybredniejsze wymaga 
wia klijanteli, gdyż zaopatrzona 
została w szereg najnowszych dzieł 
literatury światowej i polskiej, w 
wieln egzemplarzach, _ Wszystkie 
działy posiadają obeciie niezwykle 
bogaty wybór ksiażek odpowied- 
nich dla każdego. 

Wypożyczalnia czynna jest to 
dziennie, prócz niedziel i świąt, od 
godz. 9 rano do 7  wiecz. bez 
przerwy, - 


Łódź, 4 lutego 1932 r. 


GŁOS HANDLOWY 
Będzie poprawa 


300 spraw dziennie 


załatwiać muszą komisje szacunkowe 


W związku z aktualną obec- 
nie sprawą wymiarów podatko- 
wych izba przem.-handlowa w 
Łodzi rozpisała obszerną ankie 
tę, zwracając się do wszystkich 
organizacji gospodarczych 
sprecyzowanie swych epinji na 
działalność i tok urzędowania 
komisji szacunkowych. 

W odpowiedzi na ankietę sto 
warzyszenia kupców sprecyzo- 
wały obszerną opinję, podkre- 
ślając na wstępie ujemne skut- 
ki, wynikające dla podatników 
z ogromnego przeciążenią wiel- 
ką ilością spraw komisji sza- 
cunkowych. 

W związku z ustawowym ter 
minem ustalania wymiarów na 
15 kwietnia praca komisji roz- 
poczyna się w marcu i 
w ciągu kilkunastu qni komisje 

muszą załatwiać po kilkaset 

spraw dziennie. 

Z tego względu akcja wymia 
rowa powinna rozpoczynać się 
wcześniej. Rozpoczęcie jej win- 
no następować w terminie 
po składania zeznań o obrocie. 


W dotychczasowych warun- 
kach wymiary są nierzeczowe i 
bezzasadne. 

Podkreślić należy, że w wię: 
kszości wypadków nie są spi- 
sywane protokuły posiedzeń ko 
inisji szacunkowych, lecz do- 
piero po pewnym czasie, skut- 
kiem czego 

uchwały komisji są ezęsto 

zniekształcanie, 

Komisje winny również sze- 
roko korzystać ze swych u- 
orawnień, zezwalających na 
vowoływanie biegłych, uzyski- 
wanie piśmiennych lub ust- 

nych wyjzśnień w sprawie 

obrotów, 
co opiera się na art. 75 ustawy, 
a co zasadniczo odrzucane było 
przez urzędy kategorycznie. 

Rzeczoz* awcami w sprawach 
podatkowych nie powinni być 
ludzie przygodni, powoływani 
zupełnie dowo'nie przez wła- 
dze podatkowe. Jedyną rękoj- 
mią ich odpowiedniej działal- 
ności winno być 
a a 


Holandja i Francja 


zamyka się dla eksportu 
konfekcji 


W dniu wczorajszym Łódź 
została zaałarmowana informa- 
cją, która godzi poważnie w i 
tak osłabiony eksport koniek 
cji. 

Jak wiadomo, po wprowadze 
niu w Anglji ceł ochronnych 
wysiłki eksporterów łódzkich 
skierowane zostały na rynek 
francuski i holenderski, gdzie 
znalazły zbyt dość poważne iln 
ści konfekcji. 

Obecnie oba te kraje prowa: 
dzą energiczne‘ przygotowania 
w celu wprowadzenia już w naj 
bliższym czasie kontyngentów 
importowych na większość ar 
tykułów włókienniczych, a w 
pierwszym rzędzie na konfek- 
cję. Kontyngenty pod wzglę- 
dem ilościowym byłyby bar- 
izo Szezupłe i właściwie ró- 
wnać się mają całkowitemu 7a- 
kazowi przywozu. 


powoływanie rzeczoznawców z 
pośród erganizacji gospodar- 
czych. 
Rzeczoznawcy ci winni brać 
słale udział w posiedzeniach ko 


o!misji, nie zaś przedstawiać je 


dynie władzom podatkowym 
swe opinje. 

Niemniej wymaga zmiany Go 
tychczesowa procedura w Spra 
wie 


kwalifikowania ksiąg han 
dlowych, 

które odrzucane są przez wła- 
dze skarbowe częstokroć dla 
bardzo błahych powodów. 

Uznawanie czy księgi han 
dlowe prowadzone są w sposób 
prawidłowy przysługuje «8 
podstawie art. 76 ustawy 
komisjom szacunkowym, a nie 

naczelnikom urzędów. 


Łódź, 4 lutego 1932r. 


ogólnej sytuacji gospodarczej 
Odczyt prof. Edwarda Lipińskiego w stow. ekonomistów 
polskich w Łodzi 


W sobotę, dnia 30 stycznia w 
sali kuratorjum okręgu szkolne 
go stowarzyszenie ekonomistów 
polskidh w Łodzi zorganizowa- 
ło odczyt prof. E. Lipińskiego, 
dyrektora instytutu badania kon 
junktur gospodarczych i cen, 
na temat: „Źródła obecnego kry 
zysu gospodarczego i środki za- 
radcze'*. 

Prof. Lipiński jest neo-libera- 
listą, a więc przeciwnikiem eta- 


Nadzory i upadłości 


Na posiedzeniu wydziału handio- 
wego znalazła się sprawa upadłoś- 
ci Hersza Sendowskiego, prowa- 
dzącego przed ogłoszeniem upadło- 
ści fabrykę wyrobów wełnianych. 


Upadłość ogłoszono w styczniu 
r. ub. na żądanie adw. Kaleckiego, 
pein. wierzycieli Henryka Dawido- 
wicza i Arona Kapelmajstra. 

W połowie grudnia ub. r. odbyło 
się zebranie wierzycieli, na którem 
adw. Abramowicz, w imieniu upa- 
dłego zaproponował zapłatę dłu- 
gów w stosunku 20 proc. w 4 ra- 
tach półrocznych, z których pier- 
wsza płatną być miała w 6 miesię- 
cy po uprawomocnieniu się układu. 


Przeciwko układowi nikt nie gło 
sował.. 


Sąd układ zatwierdził i zakwali- 
fikował upadłego do  przywróce- 
nia czci kupieckiej. 

Ukad uprawomocnił się w dniu 
28 lutego r. b. i od tej daty liczy 
się spłata I raty należności wie- 
rzycieli. 


tt e 


Szmulowi Salcbergowi i Majero- 
wi  Cynamonowi, prowadsącym 
przedsiębiorstwo fabryczne wyro- 
bów dzianych ogłoszono upadłość 
w listopadzie 1929 r.  Kuratorem 
a następnie syndykiem mianowano 
adw. Chwata. Upadłych ze wzglę- 
du na cechy złośliwego zawiesze- 
nia wypłat postanowiono osadzi 
w areszcie dla dłużników. 


Naskutek opozycji pełnom. Cyna 
mona, sąd upadłość w stosunku do 
tegoż Cynamona podniósł į uznał 
takową za niebyłą. 


Wierzyciele jednak wyrok pod- 
noszący upadłość w stosunku do 
Cynamona zaskarżyli do sądu ape- 
lacyjnego, domagając się pozosta- 
wienia go w stanie upadłości. Sąd 
apelacyjny nie uwzględnił apelacji 
wierzycieli. 


Na zebraniu wierzycieli rzecznik 
upadłego Sałcberga zaproponował 
wkład, moca którego Salcberg zo- 
bowiązuje się uregulować wierzy- 
telności w wysokości 5 proc. bez 
odsetek i kosztów, płatne w 3 ra- 
tach, przyczem 2 proe. po 6 mie- 
siącach od uprawomocnienia Siç 
wyroku  zatwierdzającego układ, 
2 proc. po nastepnych 6 miesiącach 
i 1 proc. po dalszych 6 miesiącach. 


Układ został zawarty i przed- 
stawiony sądowi do zatwierdzenia, 


Sąd jednakże układu tego nie 
zatwierdził. 


W sprawie wpadłości Szulima 
Kdelmana, prowadzącego przedsię- 
biorstwo sprzedaży materjałów in- 
troligatorskich, na zebraniu wje- 
rzycieli pełnom. upadłego zaprono- 
nował układ na 20 proc. płatny w 
3 ratach, przyczem pierwsza w wy- 
sokości 8 proc. po 12 miesiącach 
od chwili uprawomocnienia się wy 
reku zatwierdzającego układ i 2 
następnie po 6 proc. po upływie 
12 i 18 miesięcy. Za układem tym 
wypowiedziała się większość wie- 
rzycieli nie reprezentująca jednak 


75 proc. wszystkich wierzytelności, 
wobec czego sędzia komisarz ze- 
branie w przedmiocie układu od- 
reczył na inny termin. 


30 grudnia na zebraniu wierzy- 
cieli ponowiono wymienione warun 
ki układu i pomimo że za układem 
wypowiedzieli się wszyscy obecni 
wierzyciele, jednak jak i poprzed- 
nio nie reprezentowali oni niezbęd- 
nych 75 proc. wierzytelności, wo- 
bec czego układ do skutku nie do- 
szedł i wówczas już z mocy prawa 
zawarto związek wierzycieli, a na 
syndyka ostatecznego wybrano 
adw. Fruchgartena. 


Sędzia komisarz przesłał proto- 
kół zebrania wierzycieli sądowi do 
zatwierdzenia. 


Kilku wierzycieli oraz upadły 
Edelman zwrócili się do sądu z po 
daniami i prosząc o niezatwierdzenie 
związku wierzycieli, a wyznaczenie 
nowego terminu zebrania wierzy- 
cieli, zarzucając, że ostatnie zebra- 
nie odbyło się nieformalnie, gdyż 
nie było o niem specjalnych ogło- 
szeń ant zawiadomień, wobec cze- 
go nie można było zdobyć przepi- 
sowych 75 proc. 


Sąd nakazał syndykowi ponowne 
zwołanie wierzycieli w  przedmio- 
cie zawarcia układu lub związku 
wierzycieli, 


Wielka upadłość 


w niemieckim handlu 
włókienniczym 

Prawdziwą sensację w kołach 
handlu włókienniczego Niemiec 
wywołało zawieszenie wypłat 
przez utworzoną dopiero zaled- 
wie przed pół rokiem firmę han 
dlową, powołaną do życia ce- 
lem prowadzenia handlu z Fran 
cją. Firma ta „Textilhandel'* G. 
m. b. H. poniosła olbrzymie stra 
ty w związku z wprowadzoną 
w końcu ub. roku podwyżką 
ceł we Francji. Zobowiązania 
przedsiębiorstwa przekraczają 
miljon marek, natomiast akty- 
wa są najzupełniej nieustalone, 
ponieważ większa część zapa- 
<ów towarowych znajduje się 
na konsygnacji we Framcji. Za- 
wieszenie wypłat dotknęło zna- 
czną ilość wielkich fabryk nie- 
mieckiego przemysłu włókien- 
niczego, 


Rynek pieniężny 


7 Ceduła giełdy w Łodzi 


4 proc. poż. premj. dol, 43.— 
42,50 

3 proc. premj. budow. 30,50 30.— 
Bank Polski 101.— 100.— 
Tendencja utrzymana, 


Warszawska giełda 
pieniężna 


GOTÓWKA 
Dolary 8,89 i pół 
CZEKI 


Holandja 359,45 

Londyn 30,90 

Nowy Jork — czeki 8.918 
Nowy Jork — kabel 8,924 
Paryż 35,09 

Praga 26,41 1 pół 
Szwajearja 174,17 
Włochy 44,80 

Berlin 211,25 


AKCJE 
Bank Polski 100,75 101— 
Lilpop 13,25 13,20 
Lombard 146— 


PAPIERY PAŃSTWOWE i LISTY 
ZASTAWNE 


3 proc. poż. bndowl. 31— 

4 proc. inwest. 84,75 84,50 

5 proc. konwersyjna 40,25 

6 proc. dolarowa 55.— 56.— 55.- 
4 proc. dolarowa 43.25— 

T proc. stabilizac. 54,25 57— 
54,75 

8 proc. BGK. 94.— 

4 i pół proc. ziemsk. 41 — 

8 proc. Warszawy 62,50 64.— 
63.— 

8 proc. Częstochowy 55.— 

8 proc, Piotrkowa 60).— 60.50 
10 proc. Siedlec 61,15 


NOTOWANIA BAWEŁNY 


LIVERPOOL 

loco 5,62 luty 5,27 marzec kwie- 
cień 5,21 maj 5,20 czerwiec 5,20 li- 
piec 5,20 sierpień 5.21 wrzesień 
5.21 październik 5.22 listopad 5.24 
grudzień 5.28 styczeń 5,28 luty 
5.30 marzec 5,32 

Egipska: loco 7,45 marzec 7,12 
maj 7,31 lipiec 7,48 _ październik 
7,72 listopad 7,78 grudzień 7,87 
styczeń 7,87. 


Upper: loco 6,44 marzec 6,26 maj 


|6.84 lipise 6,44 październik 6,57 


listopad 6,62 grudzień 6,71 styczeń 
6.71. 


BREMĄ 
loco 7,97 marzec 7,46 maj 7,55 
lipiec 7,69 październik 7,87 gru- 
dzień 7,98 styczeń 8,03. 
ALEKSANDRJA 


Sakellaridis: marzec 13,68 maj 
14.07 lipiec 14,82 listopad 14.83 

Ashmouni: luty 11,12 kwiecień 
11.20 czerwiec 11,36 październik 
11 


Spadek cen 


bawełny surowej 


Na giełdzie nowojorskiej w dniu 
2 b. m. zanotowano poważny Ssta- 
dek cen surowej bawełny, A mia- 
nowicie w porównaniu z cenami 
bawełny, jaką notowano w dniu 1 
lutego, dnia 2 lutego r. b. ceny ba- 
wełny spadły o blisko 20 punktów. 


tyzmu i interwencjonizmu pań 
stwowego. 

Źródła kryzysu światowego 
dopatruje się głównie w naru- 


szeniu mechanizmu działania 
cen, który najlepiej reguluje 
stosunki gospodarcze. W tym 


względzie największą winę po- 
noszą państwa, które na skutek 
ingerencji uniemożliwiły dobro 
czynną grę działania cen i znie- 
kształciły rzeczywistość gospo- 
darczą, 

Prelegent omawia  zagadnie: 
nie gwałtownego przeinwesto- 
wania się niektórych krajów eu 
ropejskich, nadzwyczajny, lecz 
nie powszechny postęp technicz 
ny w rolnictwie (St. Zjedn. A. 
P. i Kanada), niezdrowy pęd 
ku samowystarczalności i wzno 
szenie barjer eelnych (polityka 
izolacji gospodarczej), działal- 
ność państw, wywołującą  za- 
męt i ogólny zanik zaufania — 
czynniki, które spowodowały o- 
becny okres deflacy jny. 

Według tezy prelegenta, czyn 
niki polityczne są główną przy- 
czyną obecnego kryzysu gospo- 
darczego. 

Jakie są środki zaradcze? 

Interwencja przeciw interwen 
cji, zaprzestanie działalności re- 
presyjnej ze strony państw (ro- 
la państwa w spruwach gospo- 
darczych powinna dotyczyć wy 
łącznie działalności prewenceyj- 
nej, zapobiegawczej), przywró- 
cenie wolności grze cen. To 
wszystko musi poprzedzać od- 
budowa wzajemnej ufności, roz 
brojenie moralne. 

Mimo trudności, jakie te kwe 
stje nasuwają przy realizacji, 
prelegent wierzy w ducha ludz- 
kiego i wierzy w poprawę ogól- 
nej sytuacji gospodarczej, po 
której jednak, zgodnie z zasada 
mi ekonomiki, nastąpi nowy 
kryzys i tak naprzemian. 

Odczyt był wygłoszony z nad- 
zwyczajną swadą i przez cały 
czas utrzymywał w napięciu u- 
wagę publiczności " śmiałością 
myśli i nader interesującem i o- 
ryginalnem ujęciem tematu. 

Po odczycie wywiązała się dy 
skusja, w której prelegent uza- 
sadniał i rozwijał niektóre swe 
myśli. 

Doborowa publiczność nagra 
dziła prof. Lipińskiego gorące- 
mi oklaskami. 
ERAZEYTZT TT e da a a e i i 


Miljonowa upadłość 


koncernu amerykań- 
skiego 


W tych dniach zawiesił wypłaty 
olbrzymi koncern, posiadający 83 
sklepy z różnemi towarami, roz- 
rzucone po całych St. Zjedn. z cen- 
tralą w Nowym Jorku. Koncern 
ten pod firmą Metropolitan Chain 
Stores wykonywał kontrolę nad 
wymienionymi sklepami filjalnymi, 
których kapitał wynosi około 3 
milj. dolarów. Aktywa w bilansie 
złożonym do sadu określono na 2 
i pół miljona dolarów, pasywa na 
2,700,000 dol. Po zawieszeniu wy* 
płat szereg wielkich firm wierzy- 
cielskich zwrócił się o zamianowa- 
nie zarządu przymusowego w celu 
zapobieżenia ewentualnym machi- 
nacjom, mającym na celu fikcyjne 
zmniejszenie aktywów. Obecnie to- 
czą się pertraktacje z grupami wie 
rzycieli w sprawie prolongaty zo- 
bowiązań tego wielkiego koncernu, 


Wsrólnym wysił- 
kiem i ofiarą pomóż- 
my bezrobotnym 
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WIADOMOŚCI SPORTOWE 
Dziś Polska gra z Niemcami 


w pierwszym meczu olimpijskiego iurnicju 
hokejowego w Lake Placid 


Polska hokejowa drużyna olim- 


skiego i Maurera, zdobędzie ona 
również hart i twardość tak nie- 


tych dwa zakończyły się wygraną 


Nr. 85 


Ogłoszenie. 


Syndyk tymczasowy masy upad! ości iirmy „Brzeziński” na moc. 
art. 514 i nast. K. H. wzywa wierzycieli powyższej upadłości, któ 
rych należności zostały przyjęte do mv, aby w dniu 16 lutego 1932 
r o godz. 12 stawili się w kancelarji WyfTziału Handlowego Sąd: 
Gkręgowego w Łodzi, Plac Dąbrowskiego nr. 5, pokój nr. 15, celer 
zewarcia układu lub związku wierzycieli i wyboru syndyka osts 


tecznego. 
Syndyk tymczasowy 
adw. A. Kalecki, Łódź, ul. Narutowicza 8 


pijska bawi już od kilkunastu dni 
na ziemi amerykańskiej, staczając 
zacięte boje w spotkaniach towa- 
rzyskich, zorganizowanych przez 
tamtejszą Polonię. Mecze te miały 
być dalszą zaprawą i przygotowa- 
niem naszej drużyny do oczekują- 
cego ją niezwykłe ciężkiego zada- 
nia, jakient niewątpliwie będą gry 
w Lake Placid, które zgromadzą 
nieliczne coprawda, zato doborowe 
towarzystwo, 

Plen dotychczasowy naszej dru- 
Żyny nie jest nadzwyczajny, nie 
można go jednak niedoceniać, Prze 
ciwnikami jej byly najlepsze zespo 
ły amerykańskie, którym wzory 
niedoścignionego hokeja kanadyj- 
skiego nie są obce, 
Ogółem odbyto 5 


13 wę 


Seidei—Ghmielewski 
I. K.P. walczy w ringu 
z Unionem 


Jak się dowiadujemy, odbyć 
się ma wkrótęe sensacyjne apotka 


spotkań; z 


=: 


nie dwnch najlepszych w Łodzi pię- 
ściarzy w wadze Średniej, u miuno- 
wieje Chmielewskiego z Seidlem. 


Spotkanie to bedzie nieląda a- 
trakeją dlu sportowej Łodzi, albó- 
wiem jedynie tylko Seidel nie zo- 
etal dotychczas jeszcze przez utá- 
lentowauego Chmielewskiego po- 
konany. 
rpotkanie to odbyć sie ma w dniu 
11 Intóro w ramach zawodów dru- 
*nowyrh IKP — Union. 


Zawody pięściarskie 
K. ©, Zjednoczone 

(r) W najbliższą ntedzielę sekcja 
pięściarska K. P. Zjednoczone or- 
ganizujo międzyklubowe zawody 
hokserskie, w których ustalono na- 
stępujący program walk 

Waga musza: Błtzer IT (Union) 
— Kunikowski (Zjednoczone). Gra- 
har (IKP) — Kudławski (Zjedna- 
czone), Graczyk (IKP) Micha- 
lak (Zjednoczone); waga lekka: 
'Taborek (IKP) Stanikowski 
(Zjednoczone), (Union) — 


Mann 


Marczewski (Zjednoczone): waga 
półśrednia: Nawrocki (Union) — 


Sapanowski (Zjednoczone), Bara- 
nowski (Union) — Pańkowski (Zj.); 
waga średnia: Seidel (Union) "= 
Dzierżanowski (Zjednoczone), 


chomości 4035.—, 7) Sumy 


Razem. zł. 821.818.58. 


Stan bierny: 1) Kapitał akcyjny zł. 50v.000.—, 
2) Wierzyciele hipoteczni zł. 223180.—, 3) Wie- 
81274.58, 4) Akeepty zł. 21242.50, 
5) Sumy Przechodnie zł. 45072.90, 6) Zysk zł. 


rzyciele 


1043,60, Razem zł. 821813.58. 


Rachunek strat i zysków za rok 1931 


(1 Prowizje pobrane zł. 66431.76, | 4S% 
24191.38, Ra- | 855 


Przychód: 
2) Dochody z nieruchomości zł. 
zem zł. 90623,14, 


Rozchód: 1) Procenty wypłacone zł. 19214.15, |$ 
2) Koszty handlowe zł. 59774.90, 3) Podatki iğ 
opłaty stemplowe zł. 5749.33, 4) Ś 
uł. 4841.16, 5) Czysty zysk zł. 1043.60, Razem |% 


zł. 20623.14. 


Andrzeja nr. 5 


obieha APOLONJA WICHALSKI F 


b, kierowniczka Wypożyczalni L. Fiszera. 


q | holdowała 


2 dniem 1 lutego r. b. 


Łódzką Wypożyczalnię Książek 


polaków, dwa — przegraną różni- 
cą jeduej bramki i wreszcie tyiko 
jeden mecz z drużyną Crescend A. 
C., składającą się ze studentów — 
kanadyjczyków dał nam boleśniej- 
szą przegraną. Ogółem stosunek 
bramek wyraża się cyfrowo 13:17 
ną naszą niekorzyść. 

Liczba 13 bramek zdobytych w 
5 spotkaniach jest jednak znamien- 
ną. Dowodzi to, iż nasza młoda dru 
żyna olimpijska poczyniła wielkie 
postępy, że wysiłki PZHL podnio- 
sły wreszcie formę naszych repre- 
zentantów. Atak, który w ostat- 
nich meczach w kraju nigdy nie 
mógł zdobyć Się na uzyskanie puu- 
ktu i strzelał niecełnie, pod tym 
wzgiędem poczynił wielkie postę- 
py. Płynność gry linji ataku, która 
sporadycznym  akcjom 
przebojowym na niekorzyść gry 
kombinacyjnej poprawiła się rów- 
nież znacznie, 

Jednem słowem drużyna nasza 
zdobywa szlif. a że metody gry 
amerykańskiej delikatnemi nazwać 
trudno, co potwierdzają wypadki 
kontuzji odniesionych przez Sabiń 


zbędną w spotkaniach międzynaro- 
dowych. 

Obecnie minął już okres przygo- 
towań. Drwżyna nasza przybyła do 
Lake Placid, gdzie obok Kanady, 
Ameryki i Niemiec weżmie udział 
w turnieju olimpijskim. 

Drużyna niemiecka, dzięki spóź- 
uionemu wyjazdowi, nie miała moż 
uości treningowych i rozegrała 
tylko jedno spetkanie z Bronx Klu 
bem w Ney Yorku. Mecz ten zakoń 
czył się wynikiem remisowym 4:4. 
Obie strony grały dobrze. W trze- 
ciej tercji Niemcy przeszły do ge- 
neralnego ataku i zdołały uzyskać 
trzy gozle wyrównując za jednym 
zamachem wynik. To Świadczy o 
ich dobrej formie. 

Mecz Polska — Niemcy rozegra- 
ny zostanie jako inauguracja tur- 
nieju olimpijskiego w dniu dzisiej- 
szym. Nie potrzebujemy chyba do- 
dawać, jak wielkie znaczenie dla 
ras ma wynik tego spotkania. Wia 
domości z Lake Placid cała Pol- 
ska oczekuje z największą niecier 
pliweścią, 


P.K.$. bez p. Mallowa 


Uchwały walnego zebrania sędziów piłkarskich 


(r) W Warszawie odbyło się wal 
ne zebranie polskiego kolegjum sẹ 
dtziów piłki nożnej. Łódź reprezen- 
towana była przez pp. Hankego, 
Dowbora, Birę. 

Zebranie odbyło Się w nadzwy- 
czaj spokojnej atmosferze, Obrady 
i dyskusię nosiły charakter rzeczo 
wy i postawions były na wysokim 
poziomie. 

Jedynie p. Mallow nie potrafil 
powstrzymać się od wprowadzenia 
spraw natury osobistej, za co otrzy 
mał należną odprawę, która zapew 
ue na dlugi czas pozostanie mu w 
pamięci. 

Przystąpiono do wyborów no- 
wych władz, w składzie pp. Prze- 
worski — prezes, Decowski — wi- 
ceprezes, Mosiński sekretarz, 
mjr. Budzianowski skarbnik, 
Hanke i Rutkowski — czlonkowie 
zarządu, Jak widzimy we władzach 
PKS pominięto p. Mailowa. 

Z ważniejszych uchwał, przyję- 
tych przez walne zgromadzenie, 
wymienić należy nastepujące: Klu- 


lby ligowe otrzymywać będą odpi- 


BILANS 


Spółki Akcyjne! M. BENDET. Sukcesorowie 
w Łodzi na dzień 31-go grudnia 1631 r. 
Stan czynny: 1) Kasa zł. 34360.34 2) Banki zł. 
522.20, 8) Dłużnicv zł. 105084.64, 3) Nierucho- 
mości zł. 614386.60, 5) Maszyny 12837.60, 6) Ru- 
Przechodnie zł. 
23577.20, 8) Koszty organizacyjne zł. 27.000.— 


r P 


skonsolidowania 


ul, Narutowicza 13, telef. 111-50. 


Amortyzacja | £ 


p:** 


Gromo wierzycieli 
firmy BRACIA REIN w Poznaniu zwołuje 


na dziś dnia 4 lutego o godzinie 7.50 
konferencję wierzycieli łódzkich, celem 


z postępowaniem dłużników. Konferencja odbę* 
dzie się w lokalu Biura Inkasa Wierzytel- 
ności „JUST* 


sy Sprawozdań sędziowskich dla 
zorjentowania się we wnioskach, 
stawianych przez sędzłńów; uchwa- 
lenie regulaminu obrad walnego 
zgromadzenia PKS; wreszcie wnio 
sek, dający prawo Skreślenia sę- 
dziów rzeczywistych PKS tylko na 
mocy orzeczenia komisji dyscypli- 
narnej, 

106 iBT DAEZ FIFUDE SF LS AE a e e] 


Czy odbędą sig 
mistrzoatwa w tennisie 


W roku bieżącym mistrzostwa 
drużynowe Polski nie zostaną naj- 
prawdopodobniej rozegrane, z po- 
wodu małego zainteresowania klu- 
bów i zbyt wielkich kosztów. W 
ostatnich latach mistrzem  druży- 
nowym Polski był łódzki Lawn 
Tennis Club, jednak wobec wsta- 
pienia filarów drużyny łódzkiej, 
braci Ntolarowów, do stołecznej 
Legji, nie ulega najmniejszej wąt- 
pliwości, iż w roku bieżącym za- 
szczytny tytuł byłhy dla naszego 
miasta stracony. 


wiecz. 


akcji wierzycieli w związku 


M. Szenfelda w Łodsi przy 


w najnowszej swej tryumfa|- 
nej kreacji w filmie p. t. 


Radiostacja 


W. W. N. 


Następny program 


ODEGN — WODEWIŁ g 


Va 


STENỌOGRAFJI 


polskiej i niemieckiej wyucza ay- 
stemem uproszczonym 


HENRYK BERMAN 


ul. Przejazd 19. Telef. 136-05. 
Początek nauki w nowych kom- 
pletach 10 lutego r. b, Informacje 
i sapisy codz. od 10—11 i od 5—8 w. 


GENERALNE PRZEDSTAWICIEL 
STWO, przynoszące bardzo znacz- 
ne dochody, 
do oddania. 

Samodzielna, przyjemna praca. Po- 
trzebny kapitał w wysokości 
zł. 5.000— Zgłoszenia pod: „I. F. 
6854” dą Rudolf MosSe, Berlin; 
SW 100. 2389—1 


—— O R e o O a 


„WYGIENĄ” 


Łódź, Andrzela 1. 
Przyjmuje wszelkie roboty, wohodsą 
ce w sabres czysuonenia szyb, frote 
rowania, cyklinowania i drutowania 
posadzek. Sprzątanie biur i młesałtnń 
oraz czyszczenie okien fabrycznych w 
budynkach płątrowych i parterowych 
(t. zw, Szedowych) oraz pakowanie 

drzwi I oklen na zimą. 

Tel, 105-47 (pryw.) 


VENERI dil 
Lekarzy-specjalistów 
Zawadzka 1 

TEL. 205-88 
ożynna od 8 rano do 9 wiecz, 
11— 2) przyjmuje 
2— 3 ) kobieta—lekarz 
w niedzielęi święta od 3—2 pp, 
leczanie chorób 
wanerycznych i skórnych 


PORADA 3 ZŁ. 


przezroczyste, 
jedwabiste, 

SUM | 1000/0-wa waztość. 
SW | Dostać w apte- 


kach, składach 
aptecznych i 
optycznych. 


szki 85, 


KUPUJCIE Z i-g0 ZRÓDŁA 


Nabyć można w FABRYCZNYM SKŁADZIE 


„DOBADEOŁ* tti, Hitiumia 23, 


Dr. med. 


W. LUBICZ 


specjalista chorób skórnych, we 
nerycznych I moczopiciowych 


Cegielniana £ 
powrócił 


telefon 141-32 
Peyias od g: 8—10, 12—2, 5—8 y 
niedziele i święta od 9—11, 
Dila pań oddzielna poczekalnia, 


—-- 


Do akt nr. 80-1932 r. 
OGŁOSZENIE, 
Komornik Sadu Grodzkiego w 
Lodzi, rewiru 2, zamieszały w Ło: 
dzi, ul. Gdańska nr. 38. na zasadzie 
art. 1030 U. P. ©. ogłasza, że w 
dniu 11 lutego 1982 roku od godz. 
10 rano w Łodzi przy ul. Głównej 
ur. 51, odbędzie się sprzedaż z prze 
targu publicznego ruchomości, na- 
leżących do Icka - Joska Prywina 
i skladających się z mebli, oszaco- 
wanych na gumę zł. 650.—. 
Łódź, dnia 25.1. 1982 r. 
4omornik: F. Harasimowicz, 


Do akt nr. 1726-1930 r, 
OGŁOSZENIE, 
Komornik Sądu Grodzkiego w 
Lodzi, rewiru 2, zamieszały w Lo- 
dzi, ul. Gdańska nr. 38, na zasadzie 
art. 10380 U, P. C. ogłasza, że w 
dniu 12 lutego 1932 roku od godz. 
10 rano w Łodzi przy ul. Rokiciń- 
skiej 53, odbędzie się sprzedaż z 
przetargu publicznego ruchomości, 
należących do Firmy „Adolf Wag- 
ner i S-ka” i składających się z 
maszyny heblątki, oszncowanej n: 
sumę zł. 2.000—, 
Lódź, dnia 18.1. 1932 r, 
Komornik: F. Harasimowicz 


Do akt nr. Ł. 1288-1931 r. 
OGŁOSZENIE, 
Komornik Sadu Grodzkiego w 
Lodzi, rewiru 17-go, zamieskały 
w Łodzi przy ul. Wólczańskiej nr. 
140, na zasadzię art. 1030 U. P. ©. 
ogłasza, że w dniu Y lutego 1982 r, 
od godz. 10 rano w Łodzi przy ul. 
Piotrkowskiej nr. 167, odbędzie sic 
sprzedaż z przetargu publicznego 
ruchomości, należących do Jakóba 
Jasinowskiego i składających się 
z skręcalni, nawijarki, maszyny do 
prasowania przędzy, haspla, osza 
cowanych na sumę zł. 4,600—, 
Łódź, dnia 8.II 1982 r. 
Komornik: M. Lippert. 


WIELKI WYBÓR 


Wózków | Matoraców 


daiecinnpch spręfynowych 


Lóżek [Wima 


metałowych amerykańskich 


-31, w podwórzu, 


Ewanglcke Towarzystwo. Fantopjn 
Godine Zwyczajne Zebranie 


odbędzie się w pierwszym term. 18 lutego r. b. 
a w drugim — 25 lutego r. b, 
mieszkaniu p. Dr. K. Schweikerfa, Al. Kościu- 
Porządek dzienny: 

1) Odczytanie prot. poprz. zebrania, 

2) Sprawozdanie i 


ò 9 wiecz. w 


przyjęcie sprawozdani 


rocznego, 
3) Absolutorjum dla Zarządu, 
4) Sprawozdanie komisji Rewizyjnej, 


5) Wybory, 


6) Przyjęcie i wykreślenie członków. 
T) Wnioski zarządn, 
8) Wolne wnioski 


zarząd. 


Nr. 35 


Boma GAGA OI KZT ZA EB AA 


KH heua | wychowanie E 


MADEMOISELLE MARIE 
enseigne anglais, francais alle- 
mand. Traugutta nr. 2, I etg. 

008-1 


BERLITZA met. prawdziwa 7 rok 
szkolny. Kursy języków obcych 
uznane przez państwo. Konwersa- 
tja, literatura, korespondencja han 
dłowa. Wykładają rodowici angli- 
cy, francuzi, niemcy, włosi. Zapisy 
codziennie od 12 do 1 i pół 1 od 
6 do S8-ej. Piotrkowska 56, in. 9, 
tront. 4127 —2 


LICENCJATKA nauk filologicz 
nych i filozoficznych (Sorbona) 
udziela lekcji języka francuskie 
go. Przyjmie również lekcje 
wzamian za pokój. Tel, 113-19, 

151-1 


UDZIELĘ lekcji gry fortepiano- 
wej wzamian za francuski. Oferty 
sib „Taitynowana”, 187—1 


niemiecka 
posadę od 


POLSKO - angielsko - 
stenotypistka zmieni 
zaraz. Oferty sub „13%. 


ETZ 


SKLEPY przy ul. Piotrkowskiej 
oraz ulicach przyległych, na 
dobrych warunkach, nadające 
się na każdy interes połeca biu 
ro „POLRUCH*, Al. Kościuszki 
27, tel. 141-01, 132-01, 

DOMY, PLACE we wszystkich 
dzielnieach miasta poleca Biuro 
„POLRUCH”, Al. . Kościuszki 
tel. 141-01, 1382-01. 


SAMOCHODY 
i motocykle używane. Kupn.o 
Sprzedaż, Komis, Zamiana. 
Auto-Agencja, Gdańska Nr. 82. 
tel. 189-28. 449—15 


FABRYKA kopert i wyrobów pa- 
pierowych, kompleks maszyn w do 
brym stanie, poleca tanio Biuro 
„Polruch” Al. Kościuszki 27 tel. 
141-01, 1382-01. 


27, 


DOL. 5000.— poszukiwane na 1 
lipotekę w środmieściu. Zgłoszenia 
Biuro „POLRUCH”, Al. Kościusz- 
ki 27, tel. 141-01, 132-01. 

"W 73 Pak. 
ADMINISTRACJĘ domów przyj- 
muje sila pierwszorzędna, wy- 
kwalifikowana administracyjnie 
i sądownie. Easkawe oferty do 
adm. „Głosu Porannego sub. 


> 


— 


BIELIZNĘ damską i męską wyko- 
nuje solidnie i tanio Ela Klige- 
równa, Zielony Rynek 6, m. 18, 


Frenumerafa 


poleca swoich członków: 


Ù 


Zwiazek Zawodowy Księgowych woj. Łódzkiego 


z siedzibą w Łodzi przy ul. Piotrkowskiej Nr 113, tel. 120-57 


1) Księgowych samodzielnych na posady stałe orar na wszelkiego ro- 
dzaju zajęcia dorywcze; — organizacje buchalterji, zestawianie bilansów it. p. 


2) Księgowych»rzeczcznawców do wszelkich prac rewizyjnych, eksper: 
tyz i t p. spraw skomplikowanych. 


M Sekretarjat związku czynny. w poniedziałki i czwartki od godz: 20rej do 22-ej. Sprawy 
pilne załawia codziennie od 9—12 i 3—5 przewodn. Sekji Pośrednictwa Pracy tel. 100:65 


GŁUCHOTA, szum, cieknięcie' 


uszów uleczalne. Żądajcie bez- 


płatnej, pouczającoj broszury. 
Adres: Eufonja Liszki. 185 
OBIADY DOMOWE obfite, 


4 lI. — „GŁOS PORANNY“ — 


D-ra mel. 


P EET EE 
S Lokale z 
GOSPODARZE, administratorzy, 


ulenipotenci domów, proszeni są za 
wiadamiać o wszystkich wolnych 


smaczne, Zł. 1. Piotrkowska 189 |i kalch mieszkalnych, biurowych, 


m. 1, front, I p., tel. 1438-84 


— 


POSZUKIWANI agenci do sprzeda= 
ży na raty. Zgłoszenia do admin. 
pod „Celrom”. 182—1 


żyserji Leona 
ną wykonała orkiestra Opery 
Wielki dramat z dalekic 


Gra zmysłów. Bunt duszy 
gęste cywilizacji. Miłość 


a-g 4, w soboty, niedziele 


po 60 gr. 
Następny program: 


p . j 
; 


Di WYPOE 


w parku Liehtenteldów, na Wiśniowej Górze 


Las sosnowy, elektryczność 
Kuchnia wykwintna — 


= Ceny zniżone. 


Zgłoszenia: W. Lichtenfeld, Piotrkowska 182 


tel. 131-21 


KILINSKIEGO 178 
Dziś i dni następnych! 
Najnowsze arcydzieło dźwiękowe re- 
oirier. Muzykę wokal- 


mórz p. t. 


CAIN 


W rol. gł: T. Bourdelle, Cain, prze- 
stępca 1 tułacz. Rama Tahć Zuzura, 
Ewa wysp Polinezyjekich. 


aczątek seansów: w dni powsasdnie 


o g 2. Oatatni seans o godzinie 9.15. 
Na pierwszy seans wszystkie miejsca 


rek 4 


Otwarty całą zim 


| fabrycznych, jak równieź o podzia- 
la większych mieszkań na mniejsze 


Klinika Położniczo-Ginekoi. 


1932 


6 


ò. DRUEBIM 


6-go Sierpnia 15/17, tel. 158-10, 
Uruchomiony zostal oddział połośniczy na Ill-e;k 
Cena porodu wraz z 10-dniowym pob. 
na I kl. 350.—, na II kl. zł, 

na IM kl. zł 190 — 
Przy każdym porodzie ohceny jen Dy. URUSBIW, 
Wznowiono przyjęcie chorych po cenach 
leeznie od 9.30—14. 


250.—, 


BIURO „POLRUCH” AI. Kościusz- 
ki 27, telefony 141,01, 182,01, pole 
ca mieszkania, lokale, sklepy wszel 
kiego rodzaju, pokoje m klatki 
schodowej, we wszystkich kierun: 
kach miasta, zamiany mieszkań, 
mieszkania zamiejskie, mieszkania 


tylko za komorne w nowych do- 
mach, 
TRZYPOKOJOWE mieszkanie 


wszelkie wygody, łuż wolne, przy 


Al Kościuszki poleca Biuro „POL- | 35, ZŁ pokój 


RUCH", 


—— 


TRZYPOKOJOWE 


do Biura „POLRUCH”* Al. Ko- |wszelkie wygody, przy ul. Nowo- 
ciuszki 27, tel, 141-01, 432-01. | miejskiej poleca Biuro „POL- 
front, parter, RUCH”. 

ABT EO EWTN 


A srona, 


BU! 


Paryskiaj 


w 


ludzkiej 
dzikuski. 


i święta 


= 


ZYNKOWY Berama.topotesa 


SALA FIL 


i STEFAN JARAGZ 


POETA OBWIEŚ 
(Franciszek Villon) 


Dr. Tadeusz Boy-Żeleński 
Stefan Jaracz 


jj Bilety w cenie od zł. 1 do zł. 5-ciu 
już nabywać można w kasie 


HARMO 


Tel. 213-84 


dnia 10-ga lutego 1932 r. 


o godz. 8.30 wiecz. 


-ZELENSKI 


pięćsetlecie urodzin 


PROGRAM: 


Odczyt 
FRecytacje 


Filbarmonji 
m UE WY venii 


Największym sukcesem cieszy się artyku! reklamo- 


i wodociągi. | S/!epie 
djetetyczna. | Bidtkowska 8? 


Pasażu (asima,, 


nie tysiące osób podziwia sklepy w pasażu. 


Jeszcze do oddania bez odstępnego. Wiad. tel. 
174-170 w godz. 4 — 5 po poł. 


wany i sprzedawany w nowocześnie urządzonym 


vis a vis Grand Hotelu, gdyż codzien- 


9-2242 


CZTEROPOKOJOWE mieszkanie, 
wszelkie wygody, ul. Piotrkowska 
tanio poleca Biuro „POLRUCH”. 
1 — 2— 3-POKOJOWE mieszka. 
nia, wygody, centrum miasta i na 
peryferjach poleca Biuro _ „POŁ. 
RUCH”, Al, Kościuszki tel. 
141-01, 132-01. 

4 — 5 POKOJOWE mieszkania, 
wszelkie wygody, ogrzewanie cen- 
tralne, ul. Piotrkowska oraz w róż 
nych innych punktach miasta, po- 
leca. biuro „Polruch” AI. Kościusz- 
ki 27, tel. 141-01 132-01. 


27 


3 


— 


Z KLATKI schodowej we wszyst- 
kich kierunkach miasta pokoje, u- 
meblowane, bez mebli, dla mał- 
żeństw 1 - 2 - 3 pokojowe mieszka 
nią na prawach sublokatora poleca 
biuro „Polruch” Al Kościuszki 27, 
tel. 141 01, 132-01. 


miesięcens „Głosu Porannego" ze wszystkiemi do- 
datkami wynosi w Łodeł zi. 4.00, za odnoszenie — 


40groesp. z przesy:ka pocztrwa w kraju — z. G— zagranicą — zł. 9. - 
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Rękopisów redakcja nie zwraca. 


Redaktor, Eugónjusz Kronman. 


Za wydawnictwo „pjesa , Wydawnicza sp. z 


FABRYCZNE lokale, nadające 
się na lekkie wyroby, większe i 
mniejsze, lokale szedowe, z 2- 
stronnem światłem, poleca: Biu 
ro „Polruch*, Al. Kościuszki 
27, tel. 141-01, 132-01. 
ZAMIANY mieszkań większych 
na mniejsze i odwrotnie uskute- 
cznia Biuro „POLRUCH*, Al. 
Kościuszki 27, telefony 141-01, 
132-01. 


BIUROWE lokale 1-2 i więcej po- 
kojowe, składy różnego rodzaju, 
lokale fabryczne różnych rozmia- 
rów połeca biuro „Polruch” Al 
Kościuszki 27 tel. 141-01 182-01 


—— + 


PIĘKNY pokój umeblowany, wej 
ście niekrępujące, łazienka, tele- 
fon, do wynajęcia od zaraz. Za- 
chodnia 57, m. 4, front, 8 piętro, 
od 3 — 5, 


OgIOSZENIA 


redákog] 
bez zastrzeżenia miejsca 5 


za wiersz milimetrowy 1 
nym zł, 1.50; w te 


POKÓJ, elegancko umeblowa 
ny, wszelkie wygody, telefon, z 
utrzymaniem lub bez, odnajmę 
spokojnej kulturalnej osobie. 
Zeromskiego 238, m. 11, w go- 
dzinach od 1 — 6. 


—— 


ELEGANCKIE 2 pokoje umeblo- 
wane, nużywalność wygód, dla o- 
sób pojedyńczych, odpowiednie 
dla lekarza, adwokata, do wynaję- 
cia zaraz, Piotrkowska 18%, 
front, II piętro, tel. 160 38, 
10 — 12 i od 3 — 5, 


m. 4, 
od 


POKÓJ (lub dwa) elegancko ume- 
blowany lub bez mebli, ciepły, sło- 
neczny, front I piętro, z niekrępu: 
jącem wejściem, również odpo- 
wiednie dla lękarzą lub adwoka- 
ta, do wynajęcia zaraz. Kopernika 
19, m. 4 od 9 do 12 rąno. 


m 
c 


UL. BRZEZIŃSKA 18 m. 38, lew: 
of., II piętro, ladzy pokój wmeblo- 
wany odnajmę 2 osobom. 


DWUOKIENNY, duży, Jadny po 
kój umebłowany odnajmo. Połud- 
niowa 24, m. 4, prawy front. 


2 — 3 ŁADNE słoneczne pokoje 2 
używalnościa kuchni do wyraję: 
cja. Məjster, Gdańska Bla, fr. 8 p, 
POKÓJ balkonowy, słoneczny, of- 
dam  bezdziotnemu małżeństwu, 
cw, na biuro. Piotrkowska 182, m, 
10, lewa of., I piętro, tel. 150-41. 


— — = 


POKÓJ z telefonem, centralne c- 
grzewanie, wszelkie wygody, front 
I piętro do wynajęcia. Radwanska 
4, m. 4 tl. 151-92, w godz. 5 — T. 


——_— nn m w 


2 POKOJE, sypialnia i gabinet, z 
korytarzem, telefonem  odnajmę. 
Kilińskiego 105, m. 10, fr, 8. tel 
102.97. 


|. m_n MN 2 
umeblowany do 
wynajęcia. Zielona 47, m. 44. 
Koce ——-- — 


mieszkanie, | DWUGKIENNY piekny pokój nume 


blowany wynajmę 1 — 2 panom. 
Nirutowiezą 42, m. 8, front. winda 


DQ WYNAJĘCIA lokal 3-poko 
jowy, nadający się na wszełkie- 
go rodzaju przedsiębiorstwa. 
Telef. 105-01. 184 


ze 


DO WYNAJĘCTA  sublokatoro- 

wi umeblowany pokój Mielczar- 

skiego (Szkolna) 16, m. 12. 
180—: 


POKóJ umeblowany z wejściem 
wprost z klatki sehodowej po- 
szukiwany od zaraz. Oferty do 
adm. „Głosu” pod *Niekrępuią 
oa garsoniera . 


OKNO wystawowe łab część 
takowego dla artykułu dam- 
skiej mody w centrum miasta 
poszukiwane. Oferty sub. „Mo- 
da“ do „Głosu*,* 179-1 


— — 


NAJSZYBCIEJ i najkorzystniej 
znajdziesz lub oddasz,  zamienisz 
mieszkanie 4 — 5 na 2 — 3 pokoje, 
pokój umeblowany z klatki scho- 
dowej, lokal fabryczny — biurowy 
— handlowy lub sklep za pośredni 
ttwem biura Lokum", Piotrkow- 
ska 62, front, IE piętro, tel. 166-15. 


SŁONECZNY  trzyokienny pokój 
umeblowany z lazienka i telefonem 
I pietro, front, od zaraz do wyna- 
jęcia. Gdańska 25, m. 4, od 2—5, 


RAEC SE TERNĆŃ" o 
E Zamiejscowe $ 
AINEEN GNON E REE m 


GOSPODARKI większe i mniej 
sze z zabudowaniami, z inwen- 
tarzeia żywym i martwym po- 
icca: Biuro „Pol*uch*, AJ. Ko- 
ściuszki 27, tel. 141-01, 132-01. 


BOMY, domki małe w Zgierzu, Ale 
ksandrowie, Konstantynowie, Zduń 
skiej Woli, Ozorkowie, w Póddębi- 
cach, Łasku, Żakowicach, Brzezi 
zach, Rudzie Pabjanickiej, : Choj- 
pach, wsi Kały, Tuszynku - lesje 
i t. d. poleca: Biuro „„Polruch'”. 


PLACE w Zgierzu, Aleksandrowie, 
Pabjanicach, Rudzie Pabjaniekiej, 
Poddębiu, w Żakowicach, Kolu- 
mnie, Śródborowie.  Konstantyno- 
wie, Kalach, Żubardiu, w Poddębi- 
nie, Juljanowie poleca: Biure 
„Polruch”, 


——— 


W KOLUMNIE wille, parcele, po 
szukuje Biuro „Polrnch” AL Koś- 
ciuszki 27, tel, 141-01 132 01 


A wzęięci (strona 5 szpalt): laza strona Z zł; Reklamy tekstem 
le; z zastraeżeniem miejsca na stronie od 2 do 7 włącznie 60 gr. 
gra nadezłane od strony 8-ej do końca tekstu 40 gr; nekrologi 40 gr. Zwyczajne 


(str. 10 sspalt) 12 gr. Drobne 15 gr. sa wyraz, najmniejsze ogłoszenie gł. 1,50, Poszukiwanie pracy 10 gr. za wy: 


raz, najmniejsze 
o 50%, drożej, firm zagr. 1000 


(7 


ogr. Qdp,: Kugonjusz Kronman. 


1.20. Ogloszenia zaręczynowe i zaślubinowe 12 zł. Ogłoszenia zamiejscowe obliczane ag 


Za ogł. tobslaryczne lub fantaz, dodatk, 5%, Ogł. dwukolor. o 50%, drożej 
W drukarni własngj Piotrkowska 101 
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Mily A p ASINO AE 
WYW NĘ W SE a E N 


Teatr Swieliny 
Dziś uroczysta premjera! 


Film cud, film objawienie! 

co, czego Się JESZCZE nigdy 
dotad nie widziało I nie słyszało 
Film tysiąca i jednej przygody 


Największy film wszystkich czasów 


TRADER HORN 


realizacji W. S. van DYKE 
twórcy „Poganina* i „Białych cieni“ 
Naga europejlka śród ludeżerców, 


EEEE Walki w puszczy. EEEE 
Niebywalłe emocjonująca ireść. 


Początek seansów o godz. 4-ej, 6-ej, 8-ej i 10-ej 
Dyrekcja T. Ś. „CASINO“ wobec kolosalnych kosztów odwołuje ważność 

© wszelkich passe-partout, biletów wolnego wstępu i ułgowych do czasu po- 

nownego zawiadomienia, przyczem prosi wszystkich posiadaczy tych dowo- 

à 


dów o niezgłaszanie się, gdyż będą nierespektowane. 
Ceny biletów mimo wysokich kosztów filmu niepodwyższone, 


A Meng Goldwyn Mayer moru: 


TRADER 
“HORN 


T R ETA LPEE EPO ZZA Z WEZ COREY TR ST eaS 
źwiękow Z ielki dwój ! 


` 


Dziś wielka premjera 
podwójnego programu 
=p — | 
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ze znakomita KAY JONSON 


Film, na który Łódź już oddawna czeka. Film ilustrujący walkę emigracji rosyjskiej z rządem 
bolszewickim. — Rola osławionej Cze-ki... i 


UŁANI, ULANI... 


A z Dymszą, Pogorzelskaą i Krukowskcim. 
A IU ah |: Dyrekcja „Grand-Kina* chcąc dać możność obejrzenia wszystkim bezsprzecznie najlepszego i najweselszego 
u 


dźwiękowca polskiego UŁANI, UŁANI, CHŁOPCY MALOWANI, jak również tej części Sz. Publiczności, 


która film już widziała, a chciałaby raz jeszcze ubawić sią niezrównaną grą asów rewji polskiej postanowiła 


eszcze przez dni KILKA jako dodatek do wielkieso | 
© Poczatek o 4. f 


Sówka BOL 
ETa r 7 


A dzieła wu. Foxa Wślklić „WŁANÓW” 


RRS” 
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